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WYCHODZI CODZIENNIE.

w

rodpłata wynoai we Lwowie rocznie 18 zlr. — półrocznie 
9 złr. — kwartalnie 4 złr. 60 ct. — lietiecznie 
1 złr. 60 ct.

Z przesyłka pocztową w państwie At -rj-icL n , rocznie 
24 złr. — półrooznie 12 złr. — jc„ irt ime 6 złr. — 
miesięcznie 2 złr.

Z  prze-jłk pocztową za granica, do oałych Niemiec 
rocznie 60_ marek, kwartalnie 12 marek, 6 rs 
do Franoji i Anglji, Włoch i Szwajcarji rocznie 
80 franków — kwartalnie 20 franków.

Numer kosztuje 10 cnt.
^j^Jtękopisów  Redakcja nie zwraca.

M s ł a t ę  i oroszenia przyjmują we Lwowie:
Binro Administracji Dziennika Polskiego plao Maijaokl 

liczba 6 i 7 w domu pana Cise ; i i Wiedniu, 
Hamburgu, Frankfurcie nad Menem, Berlinie, Lipsku, 
Bazylei, Szwajcarii i Wrocławiu pp. Hauensteia 
A Yogler, we Wiedniu A. Oppellk, RMoose, Rotter 
i Spł w Warszawie Richman A Frendler. Biuro 
anonsów w Paryżu pułkownik Kaczkowski Faubonrg 
Poissonier 32. Ogłoszenia przyjmuje Ajenbja p>ĄfL 
Ciborowskiego Rue Clement 4 Paru.

Ogl jzenia przyjmuje się za opłatą 6 ct.od miejsca objętości 
jednego wiersza drobnym drukiem (petit)).

Listy ; pieniędzmi mają być przesyłane franko do Admi- 
nistracj Dziennika Polskiego. Listy reklamacyjne 
nieopieczętowane nie podlegają opłacie.

Reklamy w rubryce .Nadesłane" 20 ct. od wiereza.

Od wydawnictwa.
Z nowym kwartałem upraszamy sza 

t ownyoh ozytelnlków o wozęsne nade- 
lanle prenumeraty dla uniknienla rekla- 
aoyj 1 uregulowania nakładu.
Pneiplaia na .Mmi Polub" wynosi:
We Lwowie bez przesyłki pocztowej:

rocznie ..................... 18 złr.— ct.
p ó łro czn ie .......................................9 „ — „
-w a rta ln ie .......................................4 „ 50 „
miesięcznie.......................................1 „ 50

Na prowincji z przesyłkę pocztową:
rocznie ..................... 24 złr.— ct.
pó łroczn ie .....................................12 „ — „
kw arta ln ie  6 „ — „
miesięcznie 2 „ —

My zaś z naszej strony dodamy, te  wielkie I 
jeszcze pytanie, czy wobec niedołężn e w ykony-! 
wanej kontroli nad gospodarstwem lasowem w 
naszym kraju, czemu głównie przypisać należy 
wycięcie lasów i obnażenie stoków górskich, pro
jektowana regulacja rzeki S tryja, ułatwiająca 
spław, a więc i szybkie wycinanie lasów, zamiast 
usnnięcia powodzi, nie sprawi wręcz przeciwnego 
skutku.

Korespondencje.

Regulacja Stryja.
Donosiliśmy już, że na dzień 24. b. m. wy

znaczony był w Starostwie Stryjskiem term in do 
rozprawy konkurencyjnej w celu zabezpieczenia 

kosztów projektowanej regulacji rzeki S tryja mię
dzy miastem Stryjem a ujściem Oporu pod Syno- 
wódzkiem, obliczonej na 255.000 złr., do której 
to rozprawy zawezwano interesowane obszary 
dworskie i gminy, oraz W ydział krajowy.

Przy rozprawie tej oświadczyły gminy s ta 
nowczo, że chociaż regulację rzeki S tryja uwa 
żają za potrzebną, jednakowoż z powodu nbóstwa 
nie mogą się przyczynić ładnym  datkiem do ko
sztów zamierzonej regnlacji. Następnie użalały 
się iny, że głównie wskutek spławn drzewa
nr. Kińskiego ponoszą zńaczue s tra ty , jak  to
i obecnie po powodzi miało miejsce. Mianowicie 
Woda wystąpiwszy z koryta rzeki S tryja porozno- 
siła IrZewo przeznaczone do spławu po polach, 
a  skoro  ̂ później opadła, przybyli robotu.oy 
hr. Kińskiego i suwając drzewo po ziemi ściągali
je r do rzeki, prayczem stratow ali resztę zboża,
jakie jeszcze pozostało po powodzi. Przyznać je 
dnak należy, że starosta, dowiedziawszy się 
o tern w ysłał natychm iast na miejsce urzędnika 
a poleceniem zapobieżenia temu nadużyciu.

Hr. Kiński oświadczył gotowość przyczynie
n i a  się datkiem konkurencyjnym w wysokości 8°/0 

kosztów, z warnnkiem, ł e  udzielone mu zostaną 
plany do rozpatrzenia.

Delegat fundacji Skarbkowskiej nie oznaczył 
Wysokości datku, ale oświadczył tylko, że funda
cja przyczyni się stosunkowo znaczną kwotą. Inni 
właściciele okolicznych lasów przyobiecali również 
przyczynić się pewnemi datkami.

Delegat W ydziału krajowego, inżynier p. J a n 
k o w s k i  wyraził, opinję, że projektowana regula
cja potrzebną j e s t  p r z i d e w s z y s t k i e m  d l a  
S p ł a w u  d r z e w a ,  w drugim rzędzie dopiero 
dla ochrony brzegów od podrywania. Dla tego ma 
ona przedewszystkiem znaczenie dla właścicieli 
lasów, tj. hr. Kińskiego i innych okolicznych wła
ścicieli obszarów dworskich. Na zmniejszenie wy
lewów regulacja ta, zdaniem p. J a n k o w s k i e g o  
Wpłynie tylko w małym stopniu, i to tylko w razie, 
jeżeli taka sam a regulacja rzeki wykonaną będzie 
również i poniżej m iasta Stryja.

P- J a n k o w s k i  podniósł także i to, co dziś 
prze? fachowe koła bywa jednomyślnie propono- 
Wanem, ke do zmniejszenia wylewów może się 
przyczynie tylko sknteczna ochrona lasów i ener
giczne zalesienie nagich stoków w górnej prze- 
itrzeni rzeki, oraa w y g n an ie  stosownych robót 

górskich w celu nieszkodliwego odprowadzenia wód 
górskich.

Irak ó w  29. czerwca.
(Agitacje wyborcze. — Kandydaci z hola inteli
gencji. — Unieważnienie wyborów. — Strzelanie

królewskie).
O agitacjach wyborczych nikt pojęcia mieć 

nie może, kto nie widział, jak  wszystkie rogi ulic 
literalnie są zalepiane afiszami kandydatów i
polemiką Czasu z Nową Reformą. Zdaje się, że 
z nrny wyjdą kandydaci pośredni, t. j. częściowo 
z propozycji Czasu, częściowo z propozycji R e
formy. I tak przedewszystkiem nie ulegf wątpli
wości wybór wspólnych kandydatów, t. j. posła 
Leona Chrzanowskiego i prof. dr. Oettingera. D a
lej niewątpliwie wybrani zostaną pp. dr. Zoll i 
profesor dr. Kasparek, dr. Adam Asnyk i dr. 
Ludwik Wiszniewski

Wybory dokonane w oddziale 2 koła II., 
t. j. w grupie właścicieli małych realności, m ają 
być zakwestjonowane z powodn nieprawidłowości, 
które nie prz noszą zaszczytu żadnemu ze stronnictw 
walczących.

Dziś odbyło się strzelanie o godność króla 
kurkowego, którym został p. Karol H e r l i c z k a ,  
właściciel dóbr. Marszałkami, jako najlepsi strzelcy 
zostali pp. Roman C h m u r s k i  i Stefan L i- 
p i ń s k  . Koszta zaś listy królewskiej przezna
czone zostały na dotkniętych powodzią.

Z Rohityńskiego 28. czerwca.
( K apłan wichrzyciel.)

Dnia 23. bm. rano przybył do Złoczowa ks. 
dziekan unicki M a k o h o ń s k i  z Lipicy górne; 
pod pretekstem  wizyty dekanalnej, a odprawiwszy 
mszę św. po nabożeństwie zwołał gospodarzy na 
plebanję dla ponfnęj narady w sprawach cerkie
wnych. Gdy się już kilkudziesięciu zgromadziło 
włoś< ’n n , wezwał ks. Makohoński miejscowego 
proboszcza ks. Zarzyckiego, aby się wydalił, .na 
chwilę z pokoju, gdyż pragnie on pomówić z 
ludźmi w sprawach cerkiewnych , jakoteż dać za
pytania i co do osoby ks. Zarzyckiego. Zaczął 
więc wypytywać parafian, ile płacą za śluby, po 
grzeby i czy nabożeństwo odprawia się należycie. 
Wezwał ich, aby jeżeliby kiedykolwiek mieii p re
tensję lnb urazę do swego proboszcza, natych
miast mu o tern donieśli, a on im krzywdy nie da 
zrobić. Zjednawszy sobie tym sposobem ludzi, 
przystąpił natychm iast do innego przedm iotu roz
mowy, mianowicie do wyborów.

Począł więc podniesionym głosem wołać do 
ludu i karcić za obojętność w sprawach narodo
wych. Jeden z pomiędzy zgromadzonych włościan 
chciał mu przeszkodzić w mowie, za co kazał go 
wyprowadzić za drzwi nadmieniając, że drugim 
razem przyjedzie na wizytę dekanalną w asysten
cji komisarza ze starostwa i żandarm a (1); niech 
się więc nie zapominają, albowiem on W tej 
chwili zastępuje samego metropolitę!

Dalej prawił dosłownie : „Co wy robicie lu 
dzie, że głosujecie przy każdych wyborach tylko 
na panów ! W ybieracie ich do Rady państwa, Sej
mu, Rady powiatowej! Panowie są przy katastrze; 
oni to wasze grunta sklasyfikowali do 2giej klasy,
a. swoje umieścili w 6 -tej klasie , wy płaci
cie podatku od morga 1 złr. 50 cnt., pano
wie zaś tylko 20 cnt., a to wszystko dla tego, bo

nie ma się komu za nami upomnieć, bo w Sej
mie i Radzie państwa sami panowie, których wy
bieracie, a oni dbają o siebie a nie o was. Gmi
ny naprawiają drogi, staw iają mosty, a panowie 
niemi jeżdżą i nic ich to nie kosztuje. Przywo
ływałem was — mówił dalej — do siebie do 
Lipicy gdy były wybory do Sejmu — gdzie kan 
dydat nasz Ogonowski odpadł od wyborów przez 
was. Przyrzekliście mi wprawdzie, że będziecie 
na niego głosować, a tymczasem głosowaliście na 
p. Onyszkiewicza, swjgo pana. J a  jeździłem cały 
tydzień i z bryczki i w o  wysiadałem, straciłem  
z własnej kieszeni 50 złr., aby podtrzymać wy
bór Ogonowskiego, a on tylko jednym głosem 
npadł, i to przez was. Zrobiliście mi wstyd i 
h ańbę! Tacy-ż w;, chrześcijanie, co od własnej 
wiary odstępuje* e i za piątki, kiełbasy i wódkę 
sprzedajecie swoje głowy, swoją wiarę i religię !*

Tu przerw ał mu jeden z wyborców (w Zoł- 
czowie jest około 30 włościan z głosami wiryl- 
nymi) i oświadczył, że za swój głos nie b ra ł p ie
niędzy, ani też słyszał, aby który z Zołczowskich 
wyborców głos swój sprzedawał.

Na to odpowiedział ks. Makohoński, że jeże 
liby on sam chciał głosować na panów, to naj- 
muiej dostałby 100 złr., a panowie nosiliby go 
na rękach.

Nagle w swej ot*cji uczynił zwrot następu
jący : Czy pamiętacie jańszesyznę?—Jeden z wy
borców odparł, że pamięt- i  że sam pańszczyznę 
robił. Otóż — mówił dałiri wichrzyciel w sutannie 
— nie dawno, jak  zrzucili z was to ja rzm o ! Za
pomnieliście, co wam panowie robili? Gdzieś licho 
wam nadało te pańskie g rn n ta—a przy nich te głosy 
wirylne! Przez was, przez ten Zołczów przeklęty, 
żadnych wyborów po myśli przeprowadzić nie 
mogę, bo gdy się Zołczowscy wyborcy zaczną sy
pać, (a każdy głosuje na pana), to zabijają wszy
stkich. Pamiętajcież gospodarze Zołczowscy, że 
wstyd i hańbę robicie Całemu ś w ia ta , że krzy
wdzicie wsie sąsedn ie  i waszych braci włościan, 
że nakoniec samym sobie krzywdę wyrządzacie, 
głosując na panów ! Gminy sąsiednie i bracia wasi 
płaczą rzewnemi łzam i, a  łzy ich nie padną na 
ziemię, ale na was i wasze dzieci!

Potem uderzył ks. Makohoński w ton łago
dniejszy i zaw o ła ł: „Pamiętajcie, że się przeko
naną przy najbliższych wyborach, które nastą
pią z początkiem lipca do Rady powiatowej i bę
dę widział, jak  się spiszecie!“ Dodał nareszcie, że 
wybojjy,, tes będą koszl |wąp panów 5000 złr. Oto; 
jest wierne sprawozdanie z wizyty kapłańskiej, 
które podajemy bez komentarza.

kom itetu ratunkowego w Krakowie, hr. Kazimie
rza B a d e n i e g o  z prośbą, aby przedłużył dzi
siejsze posiedzenie kom itetu aż do jego przyjazdu, 
to  jest do godz. 8 1/,  wieczorem.

' o w o d z i e .
Ze znaczniejszych darów, jakie w ostatnich 

dniach nadesłano dla dotkniętych powodzią, 
notu jem y: Arcyksiążę R u d o l f  i arcyksiężna
S t e f a n i a  ofiarowali 1000 złr., hr. Karol 
L a n c k o r o ń s k i ,  który, jak  to już donie
śliśmy, nadesłał komitetowi krajowemu sumę 1000 
złr., ofiarował taką samą kwotę także komitetowi 
krakowskiemn. Rada zawiadowcza kolei Lwowsko- 
Czerniowieckiej postanowiła przyczynić się do 
składek sumą 4000 złr., a R ada nadzorcza gal. 
kasy oszczędności zawotowała na ten cel 10.000 
złr., k tórą to uchwałę Namiestnictwo potwierdzi
ło, zastrzegając jednak dodatkową apropatę ze 
strony walnego zgromadzienia. Wiedeńskie cen
tralne stowarzyszenie „ K o s m o s *  nadesłało 
100 złr.

M arszałek krajowy dr. Z y b l i k i e w i c z  po 
zwidzeniu okolic dotkniętych powodzią w S try j
skiem, powrócił wczoraj wieczorem do Lwowa. 
Dzisiaj wyjechał pan m arszałek pociągiem ku- 
rjerskim  w tym Samym celu do K rakow a; poprzód 
telegrafował do radcy dworu i przewodniczącego

Zarząd ruchu kolei a r c y k s .  A l b r e c h t a  
wydał następujące ogłoszenie: Gdy komunikacja
na nszkodzonej przestrzeni między Morszynem a 
Bolechowem przywróconą została, przeto wznawia 
się z dniem dzisiejszym przyjmowanie i przewóz 
towarów na kolei *rcyksięcui A Ibrechta bez wszel
kiego ograniczenia

P o s i e d z e n i e  k r a k o w  s k i e g o  k o m i t e 
t u  r a t u k o w e g o  odbyło się 27. czerwca.

Przewodniczący hr. Badeni oznajmia owpł y 
wie znaczniejszych datków ja k :  .10.000 złr. od 
Wydziału krajowego, 1000 fr. odifir. K arola Lanc- 
Korońskiego, 1000 złr. od hr. Potockiej, 200 złr. 
od W ładysława Jędrzejowicza, 200 złr. od krakow
skiego Towarzystwa Strzeleckiego itp. Później 
wpłynął znaczniejszy datek od ks. M ontleart 
(1000 złr.).

Uchwalono jednomyślnie, ażeby zapomogi 
10.000 złr. przez W ydział krajowydla dotknię
tych powodzią przesłanej, nie rozdawać tymże 
s posobem jałmużny, lecz dopom odz im do godzi
wego za ro b k u , przy odbudow e zatopionych 
wylewem wałów.

W tym c elu zaproszono marszałków najbar
dziej zagrożonych powiatów na posiedzenie k tó 
re odbędzie się w poniedziałek dnia 30. czerwca
b. r. o godzinie H e j przed południem w Spiskim 
pałacu celem bliższego omówienia sprawy.

K r a k o w s k i  o r d y n a r j a t  b i s k n p i  wysto
sował do duchowieństwa dyecezjalnego odezwę 
z powodu klęski zrządzonej powodzią, zachęcając 
gorąco do zbierania składek na rzecz ofiar po
wodzi. Odezwa t*  przedstaw ia jąca obraz ciężkiej 
klęski wyrządzoną) wylewami , rozległym naszego 
kraju okolicom, wspomina o ntworaenin się  ko
mitetów ratunkowych, k tó re  prawdziwie z chrze- 
ściańskiem poświęceniem według sił swoich po 
moc n io są , a  kończy się wezwaniem, aby kapłani 
nie tylko wiernych zachęcali do składania datków 
dla dotkniętych powodzią na ręce starostów , ale 
aby i sami nie pozostali pod tym wzg lędem 
w tyle. pam iętając , że „błogosławieni m iłosierni, 
'bowiem oni miłosierdzia dostąpią* i że qui 

m c dat, bis dat.

P n emyśł-fl1?-. n u n tca.
(Komitet

'^fiflgeeaj odbyło się (Yomfazenie obywateli
z (powiatu Przemyślnego zwołane przez starostę 
p. Zajączkowskiego i wice-prezesa Rady powiato
wej p. Czajkowskiego, celem niesieria pomocy po
wodzią dotkniętym. W zgromadzenin tern wzięło 
ndział kilkunastu właścicieli większych i mniej
szych posiadłości, dzierżawców, księży obu obrząd
ków i izraelitów. Zgromadzeni ukonstytuowali się 
w komitet ratnnkowy dla powiatu Przemyskiego, 
którego przewodniczącym wybrano ks. A. S a 
p i e h ę ,  a zastępcą ks. kanonika G ł a z  e r a .  
Z łona kom itetu tego wybrano kom itet ściślejszy 
w ykonaw czynie którego w chodzą: Prezes i wice
prezes, s ta r/s ta , Njice-prezes R ady powiatowej, n a 
stępnie pp. Joczk Drużbacki, Dhmbowski i ks. 
kanonik gr. kat. ^ i ty ń s k i .  Skonstatowano, że 
gm iny: Hurko, Hunmzko, Przekopana, Wilcze, 
Buszkowice, Buszkowicąki, B olestrasz\ce, Medyka, 
Buców, Torki, Poździacz\N akło , BaryYz, Stubien 
ko, Stubno, Skład Solny, Sostały znpemie zalane 
i zniszczone; w nich około SD0 rodzinipozostaje 
całkowicie bez cbleba, a reszth  pozbawim a tego
rocznych plonów i możności u trtom ania robytku. 
Na razie zarządzono rozdaw am di ch leb A  i soli 
cierpiącym niedostatek, udano sięNelegraOpznie

do m a „ iłk i krajowego i nam iestnika c prośbą 
o przysłanie ca najmniej 2.000 złr. na niezbędne 
natychm iastową potrzeby, zrobiono składkę mię
dzy obecnymi, p ó r a  przyniosła 425 złr. i wysto
sowano odezwę ydo mieszkańców okolicy z prośbą 
o datki, tak  w \p ien iądzach  jak  i naturaliach. 
Ponieważ w miejscowościach zalanych nie m a 
prawie zupełnie |>aszy i dobytku, przeto zwróco
no się telegraficznie tak  do m arszałka krajowego 
jak  i do namiestnika i m inistra rolnictwa i  p ro 
śbą o udzieleni* %  -min tych 560 c. m. «oK 
którą dobytek te n \ jedynie od pewnej z a g i^ B  

■ * '  — ’ ■ - i t  p f l Fuchronionym być moze. Wydelegowano też ps <
Drużbackiego do npatszenia natychm iast pastwi- j ,

ych dla przeszło 10008ka w okolicach n ieza__ j .
sztuk bydła, którego właściciele ju t  w chwili H tu* 
obecnej wyżywić nie mogą. W końcu zaproszon > v> 
na dzień 29. bm (niedziele) kilkunastu obywateli 
dobrej woli z całego powiatu, celem poructenia 
im zestawienia szkód, jawie wszystkie gminy /ozu*  
skutkiem wylewu poniosły i ^ p o sąd z en ia  wyka
zów, ile będzie potrzeba zbożm na obsiewy jesien
ne i paszy na przezimowanie lobytku. Skoro Wy
kazy te będą gotowe, uda się kom itet do rządu i 
W ydziału krajowego z prośbą \  obmyślenie fun- 
dnBzów na ten cel potrzebnych.

Wreszcie postanowili zgromadzeni jednogło
śnie , wykazać w wystosowanym do m arszałka 
krajowego i nam iestnika memorjale, konieczność 
jak  najrychlejszego zwołania Sejmu i prosić o jak  
najenergiczmejsze zajęcie się sprawą regulacji 
wód.) Ta b stś łn ia  uchwała powziętą została na 
wyn,jwni poparty wniosek członka Rady pow., 
włościanina Oleczka z Poździacza. W kilka go
dzin po w w łaniuynylęj wspomnionych telegramów, 
nadeszła telegraficznie odpowiedź od p. Namie
stnika z d ln iesien ićn , iż 1000 złr. zostało j a t  
wysłanych Ina ręce \  am itetu, drugich zaś 1000 
złr. p. Zaleski ma ni ilgieję wkrótce nadesłać. Za 
tak  szybkie! załatwić uiń prośby, jak  niemniej za 
szczerą, sem eczną jofaUgość, nchwalili zgroma
dzeni gorąceiuznanieTi podziękowanie dla p. n a 
miestnika, km re n*tychmia*t telegraficznie prze
słano.

W a r s z a w a  27. czerwca. Komitet zajmujący 
się zbieraniem pomocy dla dotkniętych powodzią, 
został przez naczelnika kraju  zatwierdzony. Hurko 
wyznaczył 5000 rubli. — Ministerstwo komuni
kacji, dla zbadania rzek : P ilicy ,  ̂ Kamiennej i 
Nidy, oraz wskazania sposobów ich regulacji, 
wyznacza specjalną komisję, złożoną z 3 inżynie
rów. Roboty regulacyjne mają na celu uspła nie- 
nie tych trzech rzek, pozostających w ścisłym 
związku komunikacyjnym z nowo-bndnjącą się 
koleją Dąbrowską. — Ze wszystkich okolic Kró
lestwa wylewem dotkniętych, nadeszły telegramy, 
że w o d a  o p a d a .

T o r u ń  26. czerwca. W ybuchła tu  epidem ja 
tyfusowa; woda maleje.

Z a m i e s z k a l i  w L o n d y n i e  P o  a c y  na 
wiadomość o ciężkiej klęsce, jaka  w skutek wy
lewów kraj nasz znowu nawiedziła, powzięli za
m iar udać się przez znajomych do Lord - Mayora 
stolicy angielskiej i innych osobistości, w nadziei, 
iż powiedzie się im może zrobić coś tak ie  dla 
ulżenia niedoli licznych ofiar klęski.

----------------------------  I

Sprawy zagraniczne.
MosTc. Wiedomosti p iszą: „Pożyczka państwo

wa z r. 1820 miała, wedłng statu tn , być am or
tyzowaną w r. 1850. Tymczasem wykazuje ogło
szona w r. 1883 lis ta  nieamortyzowanych długów 
państwowych, kwotę l6*/ł milionów rs. z owej 
pożyczki. Również pożyczka z r. 1854 m iała być
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Tryumf Adeliny Marsden.
Przez

H. Sawile Ciarkę.
(P r z e k ła d  z oryginału angielskiego.)

(Cigg dalizy.)

Ro z d z i  a ł  V.
Transfuzja.

F P *veston przybył do zamku. Przez wiek 
tą ły  żaden « Gavestonów nie przestąpił progu 
tamkoweS®’ * teraz ostatni z ich rodu przyby
wał ta©> ® J  ja rz e c . Filip jednak, jakkolwiek 

kdość 8 .jh*a okrywała jego lica, i krew 
tzybko /uc“0 .? . żył jeszcze. Straci! tylko przy
tomne ś3 sbu u tra ty  krwi i wyczekiwano z 
biespokoje-J ”  J  Yjda dr. Vincent. Zawezwano 
$o zaraz P° „ . „ u / i ^ i e n i u  Filipa, zdawało się 
jednak, że P ®|e aa póśno, i że ostatni z 
Savestonów, “  , tym samym pokoju w któ-
tym nm arł uie8 J r  Hugo.

Filipa ®P°tkał straszny wypadek.
Wieczorem sPaC®(ł„f._n,-„ °n , Po skałach nadbrze
żnych i siąpił który podmu--ujuu i trnrł*- , Kt,lJ :v p o s o 
lony wodą przed ści groził runię
ciem. Filip szedł z yamianie %•< ft ie wiedząc zu
pełnie o zaszłej ta® , • j u j  późno,
lecz zwykł był spacerowac d° p6*aa J * •
cinln. z k tń ™ -  mieszkał, dopiero *  L i i , ;ciele, z którymi “ £ 1 ™  *  nocy aaczęli
Się niepokoić, teg o  nie ® P i rotem. i “W Ó w C Z A R«tę mepoKoic, ze go , , * , i  wówczas
Ca wet poszukiwania były 1 , re®ne, gdyby pe_
Wien rybak nie był przypadkiem dojrzał g0'  £a_ 
bieszonego na odłamku skały. Runął on wraz z 
kamieniem i zawisł na tym odłamku, z Pęką 
igruchotaną, n je będą0 wstan,ie. nawet wołać o 
latunek. Tak leżał kilka godzin, a gdy g0 już 
tpostrsnjtouo, dużo czasu upłynęło zanim zdołano

wydostać go na wierzch skały. Gdy go w yrato
wano, był już bliskim śm ierci; wybawcy zanieśli 
go wprost na zamek jako do najbliższego domu, 
a jeden z nich pospieszył zaraz do miasta po dr. 
Vincent.

Tak więc potomek Gavestonów przybył w 
końcu na zamek, a nie wiele było nadziei, by 
przytomność odzyskał; Adelina Marsden z obawą 
pochylona nad nim rozmyślała, jak  dziwne by
wają wyroki Opatrzności. Z jaką to o0 dumą 
wypowiedział, że nie przestąpi jej progu, a je 
dnak w jak  okropny sposób plany jego zostały 
pokrzyżowane.

Z niecierpliwością wyczekiwała doktora, a 
widok tego zakrwawionego, omdlałego człowieka, 
budził w niej uczucia, których jeszcze nigdy 
doznawała

Niemoc i słabość wszelkiego rodzaju porusza 
zawsze serce kobiety; zdawało się Adelinie, że 
przeznaczenie jakieś sprowadziło tu  Filipa Gave- 
stona i zmusiła go szukać przytułku u tej, do 
którejby się był inaczej nie zwrócił z pewnością 
z prośbą o ratnnek. W reszcie nadszedł doktor 
Vincent niezmienrnie zdziwiony, że go wezwano 
do sir Filipa Gaveston na zamek Gavestonów.

Teraz, myślał, Adelina Marsden ma sposo
bność choć w części wynagrodzić krzywdę przez 
jej przodka wyrządzoną przed stu la ty ; lecznaj- 
bnjniejsza nawet fantazja nie nasunęła do
ktorowi na myśl, w jaki sposób dług odwieczny 
będzie spłaconym, gdyż inaczej byłby pewnie nie 
podjął się kurować sir F ilipa. Zbadał jak  naj
dokładniej stan  chorego, który leżał blady, bez 
ruchu, bez pu lsn ; w istocie tylko za pomocą ste
toskopu przekonał się, że serce jeszcze bić nie 
przestało ; gdyby nie to, byłby osądził, że Filip 
już nie żyje. Po skończonem badaniu doktor 
Vincent wszedł do jadalnego pokoju, gdzie Ade
lina z niecierpli irością wyczekiwała jego orze
czenia. W odpowiedzi na jej nieme zapytanie, 
odrzekł pow ażnie:

— Jeszcze żyje, iecz nie mam żadnej n a 
dziei. U tracił tyle krwi leżąc na skale, że trudno 
przypuścić, by mógł przyjść do siebie. Najlepiej 
zatelegrafować do rodziny; zdaje mi się, że ma 
siostrę zamężną w Londynie.

— O, doktorze ! czyż nie ma żadnej rady ?
— Żadnej... zatamowałem krew i zaopatrzy

łem ramię, lecz sądzę, że przytomności nie od 
zyska.

— Ach ! pan musisz zaradzić na to... Czy 
się pan obawiasz śmierci wskutek u tra ty  krw i?

— Nie inaczej... Jest to  tylko kwestja czasu. 
Może on żyć jeszcze kilka godzin, lecz nadziei 
żadnej zrobić nie mogę.

— Doktorze -zawołała Adelina w rozpaczy. 
— Pan jesteś znakomitością w swoim zawodzie. 
Pan masz radę na wszystko. Miałbyś się pan 
uznać zwyciężonym ? Miałbyś pan nie spróbować 
nawet utrzym ać go przy życiu ? Czyż po to 
ostatni Gaveston przybył na zamek, by umrzeć 
tu taj ?

—■ Ha ! Gdybym n  ógł krwi mn przyczynić — 
zaczął dr. Yincent.

— Dlaczegóż byś pań nie m ógł? — krzy
knęła Adelina gwałtownie.

Doktor wzruszył ramionami.
—  Jest ^ d e n  sposób, którym możnaby go 

uratować. Uważaj pani, mówię możnaby... ręczyć 
nie chcę za n ic ; niestety jednak, opr~acja, k tórą 
mam na myśli, nie da się tu zastosować.

— Dlaczego ?
— Gdybym mógł wprowadzić w żyły Filipa 

Gavestona pewną ilość krwi, któraby choć w czę
ści zastąpiła doznany ubytek, byłoby możliwem 
utrzymać go przy ży c iu ; krwi tej mnsiałbym 
oczywiście ująć innej osobie, a zatem widzisz 
pani, że nie da się to zrobić. Biedaczysko, gdy
by go byli wcześniej p rzynieśli!...

— To się musi zrobić i zrobi, doktorze! — 
rzekła Adelina. — Ujmiesz mi pan tyle krwi, ile

potrzeba, by go uratować. Jestem  silną i zdrową, 
nic mi to nie zaszkodzi.

Doktor Yincent osłupiał i już m iał gniewnie 
odburknąć, spojrzał jednak na twarz Adeliny, na 
wyraz jej oczu i słowa zamarły mu ua ustach.

Zam iast odradzać odpowiedział:
— I owszem ; uważam jednak za mój obo

wiązek, zanim przyjmę tę ofiarę, odkryć całe nie
bezpieczeństwo , na jakie się pani narażasz. Za 
pomocą tej operacji mogę wprawdzie, przy po
mocy Bożej uratować życie Filipa Gaveston; prze
strzegam jednak, że jeśli w czasie operacji choć
by najdrobniejsy atom powietrza dostanie się w a r- 
terję pani, nmrzesz natychm iast w skutek pęknię
cia serca.

Adelina Marsden wysłuchała spokojnie i od
rzekła :

— To już pewnie od zręczności pana zawi
sło; ufam panu najzupełniej.

— Nie robiłem wprawdzie nigdy takiej ope
racji, nie wątpię jednak, że potrafię wykonać ją  
szczęśliwie.

— Dobrze więc, szkoda tracić czasu na dal
szą rozprawę.

— - Jeszcze chwilkę! — krzyknął dr. Vincent, 
zdecydowany opierać się do ostatka tem u, co 
uważał za szaloną, rom antyczną ofiarę.

— Z jakiego powodu pani, nie będąc krewną 
F ilipa Gaveston, nie doznawszy or* ni°go nic, 
oprócz źle ukrytej wzgardy i nienawiści, dziedzi
czka Marsdenów, chcesz życie narażać, by ura to 
wać jednego z Gavestonów?

—  Powiem panu zaraz — odparła Adelina, 
a tw arz jej pała ła  w szlacnetnem uniesieniu- — 
Mój pradziad wyrządził straszną krzywdę jego 
przodkom. Powiedziałam mu wyraźnie, żem goto
wa na wszelkie możliwe zadośćuczynienie. Nie- 
chajże to będzie z a p ła tą , k tórą uiszczam w za
stępstwie mego rodu.

W oczach dr. Yincent łza zab ły s ła ; w mil

czeniu ncałował jej rękę i wychodząc z pokoju 
rzekł:

— Za pół godziny poproszę panią.
Dziwne myśli tłoczyły się w głowie Adeliny

Marsden, gdy oczekiwała doktora. Miała więc n a 
razić życie własne dla uratow ania wroga, a  nie 
m iała nawet pewności, co powie Filip Gaveston 
w razie gdy się to uda i gdy się dowie, że krew 
znienawidzonych Marsdenów wyratowała go od 
śmierci. Czyż, gdyby mu dano do wyboru, nie 
wolałby raczej umrzeć z czystą krwią Garestonów 
w żyłach swoich, jak wyzdrowieć za pomocą tego, 
coby może za hańbę dla siebie uważał. Dbała 
więcej o niego niż o siebie samą i postanowiła 
uroczyście, że gdy się operacja nda, Filip Gave- 
ston nigdy się nie dowie, co go od śmierci wy
bawiło.

W tej chwili doktor Yincent zaw ołał:
— Jestem  gotów.
Zręczność jego, była równą bohaterstw u Ade

liny. Filip Gaveston został [uratowany, a  Adelina 
zaiste sumiennie spłaciła dłng swej familji, gdyż 
własną krwią go wybawiła. Dodać wypada, że nie 
doznała żadnych złych następstw .

Młodość zniosła krwi ubytek i po chwilowem 
osłabieniu, przyszła zupełnie do siebie.

R o z d z i a ł  VL
Gaoeston na zamku Oaoeston.

Filip Gaveston spoczywał na  otomanie p rzy
suniętej do okna, z którego widok rozlegał się na 
dłngi wąwóz, ciągnący się między wzgóraami aż 
ku morzu. Choroba zmieniła znacznie jego dawne 
usposobienie, a niestrudzona gorliwość, z jaką  go 
Adelina Marsden pielęgnowała, rozrzewniała go, 
często nia myślał jnż teraz  o dawnej zwadzie ni 
też o nienawiści do tej ładnej dziewczyny, k tó ra  
go pilnowała jak  rodzonego b ra ta  i bez opieki 
której, nie byłby pewnie dożył tej chwili, niebyłby się 
nasycał widokiem wdzięcznego obraza. S trzegła go
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um orzoną w r. 1880, z której jednakże pozostało 
jeszcze w r. 1883 według wyż wspomnianej listy 
2 6 1/, milionów rs. Niepojęta to  i niczem nieuspra
wiedliwiona gospodarka'

Podróż jenerał-gubernatora Azji Środkowej, 
księcia D u n d u k o w a - K o r s a k o w a ,  po 
oazie merwskiej znów zwróciła uwagę państw za
granicznych, zwłaszcza A nglji, na jMirzymie po
stępy w zdobywaniu obszarów w Azji Środkowej, 
zbliżających ją  coraz bardziej do granic indyjskich. 
Mosk. Wiedom. otrzym ują wiadomość, że rząd an 
gielski dał zlecenie swemu ajentowi wojskowemu, 
pułkownikowi Tre lgow i, aby się udał do krajów 
zakaukazkich i do portów morza Kaspijskiego, ce
lem oznaczonego zebrania i dostarczenia rządowi 
wiadomości o zbrojnych siłach Rosji w tych k ra
jach, tudzież o środkaJi przewozowych, będących 
w rozporządzeniu wojsk rosyjskich. Ma on także 
obowiązek doniesienia o rzeczywistej liczbie Tur- 
komanów, których Rosja przyjęła do swego pod
daństwa. Francuski ajent wojskowy w Petersburgu, 
pułkownik S a i r  m a y , który odbył wraz z je- 
nerał-gubernatorem miejscowym podróż po kraju 
turkestańskim, a z jenerałem  rosyjskim Wi t g e n -  
s t e i n e m  zwidził Bocharę, powróciwszy do P ary 
s a ,  przedłożył również swemu rządow i, a miano
wicie francuskiemu m inisterstw u wojny, sprawo
zdania swe i uw agi, dotyczące kwestji posuwania 
się Rosji w głąb Azji.

K R O N I K A .
Lwów dnia 30. czerwca.

Wiadomości osobiste. Marszałek krajowy Z y- 
b l i k i e w i c z  wyjechał do Krakowa w sprawie po 
wodzi. —  Ks. biskup S e m b r a t o w i c z  po ukoń
czeniu wizytacji dekanatu uścieckiego udał się dnia 
26. bm. do dek. tłumackiego. — Wczoraj odbył się 
we Lwowie ślub p. Bolesława S t u d z i ń s k i e g o  z 
panną d’A b a n c o n r t .  — Franciszek Ksawery J a e -  
g e r ma n ,  emeryt, radca sądu wyższego, zmarł we 
Lwowie w 72 r. lyeia.— Wczoraj zmarł we Lwowie 
Wiktor Kut S i e m i ą t k o w s k i .  Urodzony w r  1807 
na Podolu, był potomkiem starego rodu Siemiątkow
skich, herbu Jastrzębiec. W r. 1830 pospieszył w 
szeregi narodowe, zaciągnął się w wojsku tern 
do 2. pułku ułanów i przebył całą kampanję. Po 
npadkn rewolucji wrócił do kraju i ostatecznie osiadł 
we Lwowie, do ostatniej chwili zachowjąc czerstwość 
i szczególniejszego rodzaju pamięć. Śp. Wiktor był 
siostrzeńcem Karola Pągowskiego, pułkownika arty- 
lerji, zmarłego na St. Domingo, i Michała Pągow
skiego, pułkownika hussarór, który padł w bitwie 
pod Mozajskiem. — Ks. Józef M a t u s i ń s k i ,  ka
nonik i proboszcz w Starym Sączu, zakończył życie 
w niedzielę dnia 22. czerwca. —  P. Otton Ha u -  
s n e r  bawi w Karlsbadzie. — Minister finansów dr. 
D u n a j e w s k i  bawił onegdaj w towarzystwie hr. 
Taaffego w Hainbnrgu. — W Wiedniu zmarła w 73 
roku życia ks. Ida P a  a r, urodzona ks. Liechtenstein, 
dama orderu krzyża gwieździstego, tndzież dama 
pałacowa cesarzowej. —  Metropolita czerniowiecki, 
dr. M o r a r i u A n d r i e w i c z ,  powrócił wczoraj z 
Wiednia do Czerniowiec. — Prof. dr. R u l f  wybrany 
został rektorem nniwersytetu niemieckiego w Pradze.

Kalendarz. W t o r e k :  Teobalda opata. Wschód 
słońea o godz. 4tej min. 8, zachód o godz. 7mej 
min. 57.

■}" Hipolit Lipiński. W nocy dnia 29. bm. zmarł 
W 38 r. życia ten artysta, zaledwie go przewieziono 
do Krakowa z Krynicy, gdzie szukał ulgi w ciężkich 
cierpieniach nerwowych.

Lipiński, urodzony w Nowym Targu, od naj
młodszych lat okazywał wielki zapał do sztnki. P o 
chodząc z ubogiej mieszczańskiej rodziny, o własnych 
siłach, z ciężkim trndem dobijał się chieba i sławy. 
Początki rysunku pobierał w krakowskiej szkole sztnk 
pięknych. Następnie uzyskawszy jednorazowe stypen- 
djum 300 złr., udał się do M< nachinm i przebywał 
tam równocześnie z Benedyktowiczem, Pruszkowskim, 
Piwnickim, Czachórskim, Szembekiem i innymi. W ry- 
snnkn kształcił się pod kierunkiem Anschiitza i otrzy
mał medal bronzowy za rysnnek z natury. Malować 
nczył się pod Dietzem. Z Monachium wyruszył z po
wrotem do Krakowa i zapisał się na oddział kompo
zycyjny, zostający pod kierunkiem Matejki. Tu prze
był przeszło dwa lata i tu wykonał .T arg  na Kle- 
parzu,0 obraz, który zjednał mu uznanie nietylko w 
kraju, ale i zagranicą. Było to rzeczywiście dzieło 
pełne zalet w kompozycji, charakterystyce, rysunkn 
i malowaniu. Oddany sztuce, pracuje wytrwale, two
rząc wiele i szybko. Ze znaczniejszych jego prac, 
prócz wspomnianego .T argu,0 między innemi wy
mienić należy .T arg  na Szczepańskim placu,0 .Scenę 
z niedźwiedziem w miasteczku górokiem0 i .Przed 
procesją Bożego ciała,0 z którego to obrazu otrzy
mają właśnie członkowie krakowskiego Towarzystwa 
przyjaciół sztuk pięknych doroczną reprodukcje. Wy-

ona niezmordowanie, teraz jednak, gdy już był re 
konwalescentem, z delikatnością doskonale dla 
niego zrozum iałą, zaczęła s.ę usuwać, jak gdy
by w myślach jego czytała, że tu, w domu jego 
przodków nik t z roi1 i Marsdenów, nie powinien 
zajmować miejsca. Myśli j dnak takie nie b łą
dziły już teraz po głowie Filipa. Cierpienia, zmie
niło jego zapatryw ania i częstokroć gorżko sobie 
wyrzucał dawną swą antypatję i nienawiść wzglę
dem Adeliny, za którą ona ;ylko uprzejmością i 
gościnnością mu się odwdzięczyła. A pamiętać 
musimy, te  Filip nic dotychczas nic wiedział, o 
prawdziwem poświęceniu się dla niego Adeliny. 
Na żądanie tej ostatniej, d r Vincent zachował 
na razie rzecz całą w tajem nicy, zastrzegłszy 
jednak wyraźnie, że opowie wszystko Filipowi, 
skoro tylko uzna za stosowne. Doktor, trzeb 
przyznać, dość był zadowolony z obrotu, jaki 
spraw a wzięła. Niechaj ładna panna pielęgnuje 
z +ariem staraniem , przystojnego, młodego czło
wieka, a według wszelkich romansowych praw i
deł, z czasem pokochać się muszą. W idział on 
doskonale, że Filip i Adelina zbliżali się coraz 
bardziej ; "Odział, że skoro wyjawi całą prawdę 
Gawestonowi, sprawa ukończyć się musi pomyślnie. 
"Wiedział również, że Adelina, odkrywszy naj
piękniejsze strony charakteru Filipa, odkąd zni
kła w nim dawna duma i nienawiść do jej rodu, 
przywiązywała się do niego co ra i  więcej. Nic tak 
łatwo nie wzbudza miłości w sercu kooiety, jak  
ta  opieka, którą wykonuje nad mężczyzną P rę 
dzej kobieta pokonywa człowieka, któremu wy
świadczyła jakier dobrodziejstwo, niż tego od 
ktorego sam a przyjmowała usłngi..

konał także na żądanie Rady powiatowej obraz, ofia
rowany cesarzowi anstrjackiemn, a przedstawiający 
tego monarchę w Sukiennicach na weselu krakow- 
skiem i okrężnem w roku 1880. Prócz tego wykonał 
mnóstwo innych obrazków rodzajowych. Ostatniem 
dziełem Lipińskiego, które pozostało na stalugach 
niedokończone, a na wykonanie którego otrzymał
przed laty zasiłek od ministerstwa oświaty, był 
.Konik zwierzyniecki.0 Artysta kilkakrotnie robił
szkice do tego utworu i kilkakrotnie przemalowywał 
płótno. Chciał stworzyć dzieło znakomit ej wartości — 
niestety jednak śmierć wytrąciła mu pędzel z ręki. 
Pozostawił troje dzieci: dwie córeczki i syna.

Wielka ulewa nawidziła dziś Lwów o god. 1 1/ł 
w południe. Woda lała się z góry strumieniami i prze
mieniła w jednej chwili wszystkie ulice w formalne
potoki. Na końcn padał deszcz z gradem , który w
ogrodach prawdopodobnie znaczne wyrządził szkody 
Ulewa trwała 10 minut.

Dla ofiar powodzi. Wykaz VI. składek na rzecz 
dotkniętych powodzią, które wpłynęły do kasy Banku 
krajowego na ręce naczelnego dyrektora tegoż Banku, 
p. A. Wrotnowskiego, pp .: książę Leon Sapieha 200 
złr., Daszkiewicz 10, Towarzystwo kupców z Brzeżan 
przez p. Abe Safira 5, Jan  Skorek 1, Józef Hore- 
niec 1, 8ebastjau Wędrychowski 1, Władysław Le- 
gerlutz 50 ct., J . król. wysokość ks. Wurtembergski 
100, ks. Mielnicki 3, ks. 8. Paszkowski z Krze
szowic 3, Karol z Stanisławowa 55 ct., przez admin. 
Gazety Lwowskiej Edmund Wittembergski 5, dr. 
Tomasz Rayski 25, X. X. z Jabłonowa 400; z ka
pituły ormiańskiej: ks. kan. Kajetar Ką etanowicz 
15, ks. kan. Antoni Lewandowski 15, kr. kan. Jnlian

(Dokończenie nastąpi).

Axentowicz 10, ks. kan. Jan Szymonowicz 10, ks. 
Michał Maramorosz 5, ks, Jan  Krasowski 5, ks. Ka
jetan Kasprowicz 5; za pośrednictwem red. Gaz. 
N a r .: Welichowski z Olejowa 5, dr. Stella Sawicki 
10, Józef Światopełk Zawadzki 20, Mandybur, inspek. 
szkół ludowych 10, ze składek dobrowolnych szkoły 
wydziałowej żeńskiej w Stanisławowie 43 74, przez 
redakcję Słowa gmina Monastyrek brodzki 4, Józef 
i Emilia hr. Baworowscy 200, Marja, Józef, Adam 
i Mar,,- z hr. Baworowskich hr. Gołnchowscy 200 
dr. K. Maramorosz (przez Dziennik Polski) 10 złr.

Dla chorego p. R. złożyła pani J . Sierako 
wska 2 złr.

Konfiskata. Ostatni numer Szczutka został skon 
fiskowany za wiersz wstępny i za rycinę, ilustrującą 
stanowisko rządu wobec powodzi galicyjskiej.

Goście rosyjscy. Jenerał Sokołow przybył z Ki- 
ozeniewa do Czerniowiec.

Przestroga. Uczeń cukierniczy który zostawał 
w nauce n p. Mhllera, wyłudza po sklepach na tegoż 
konto towary.

Podatek czynszowy. Odnośnie do oDwieszczenia 
Magistratu królewskiego stołecznego miasta Lwowa 
z dnia 19. grndnia 1883 roku 1. 50.142, którem 
podano ao powszechnej wiadomości, że na częściowe 
pokrycie niedoboru fanduszu gminy upoważniony zo
stał Magistrat do rozpisania i poboru gminnego po
datku czynszowego w I. i II. kwartale rokn 1884 
w stopie progresyjnie procentowej od opłaconego 
czynszu najmu lub tegoż wartości, zawiadamia Magi
strat , że Rada królewskiego stołecznego miasta 
Lwowa postanowiła uchwałami w dniach 15. i 28. 
maja 1884 roku powziętemi w myśl §. 86. statutu 
z dnia 14. października 1870 raka nr. 79 Dz. u. k. 
nałożyć 1 pobierać gminny podatek czynszowy jak 
w I. i II. kwartale 1884 roku i w I I I  i IV. kwar
tale 1884 roku — w stopił progresyjnie procentowej 
od opłacanego czynszu najmu lub tegoż wartości, tj..
1. trzy procent od rocznego czynszu najmu doMOOzł;
2. cztery jyjjcent  ̂Oj i rocznego czynszu u3jmV nad
3 00 zł aż do fiOL.zł^JJ, pisć procent od rocznego 
najmu nad 600 ził Pod Względem wymiaroiłijjobora 
tego podatku obowiązywać będą postanowienia ogólne, 
ogłoszone powyżej powołanem obwieszczeniem z 19. 
grudnia 1883 1. 50.142.

Mianowania. Lwowski wyższy sąd krajowy na
dał kancelistom sądowym: Bronisławowi W a l i g ó r 
s k i e m u  w Przemyślu, Władysławowi D i e t z o w i  
we Lwowie i Józefowi Ł a g o d z i ń s k i e m u  w S ta
nisławowie, nowokreowane drugie posady prowadzą
cych księgi gruntowe przy sądach gruntowych, pier
wszemu w Przemyśla, drugiemu w Samborze, a osta
tniemu w Stanisławowie.

Kolonie wakacyjne. Czwarty y f& z  składek : 
PP. Dyrektor Szpetmanski z listy 1. 78. Nzłr. 80 c% 
Schnlim Nenwelt 1 złr. 30 ct. Lukas z listy 1. 95.
4 złr. K. Misiński z listy 1. 198. od funkcjonarju- 
szów wyż. sąduf kraj. 14 złr. Józef Kamiński, właśc. 
stawu, 5 złr. j  Z Żółkie nrski z listy 1. 94. 6 złr. 
Dyr. E. Koi link z listy L 73. 3 złr. 74 ct. Jan 
Szwejkowskl- z listy 1. 39. 15 złr. Dr. Fr. Hoszard 
10 złr. Prezydentowa Ldblowa z listy 1.130. 26 złr. 
Ks. prałat JŻabłocki 3 -złr. M. Makowski z listy 1. 83.
3 złr. D /r. M. Kj/rowski z Brzeżan od trzech osób 
razem 4 złr. Włodzimierz Postrnski (dodatkowo do 
dawniej/wykazanych 25 złr.) jeszcze 5 złr. Dyr. 
dr. Z. Samoieiricz z listy 1. 51. 109 złr. Sekcja I I  
Rady miejskiej 300 złr. Razem 510 złr. 84 ct., a 
razem z poprzednio wykazaną kwotą 1355 złr. 78 ct. 
wpłynęło dotąd do kasy komitetu na rzecz kolonij 
wakacyjnych ogółem 1866 złr. 62 ct.

Równe prawo dla wszystkioh. Minister bandlu 
rozporządził pismem z d. 29. kwietnia 1884 1. 9338, 
aby urzędnicy i słudzy pocztowi wyznania mojżeszo- 
wego byli wolni od w s z e l k i e j  służby w dwóch 
dniach nowego roku i w jeden dzień święta pojedna
nia. Nie mamy nic przeciwko temu, ale słuszność 
nakazuje, by podobne ulgi w warunkach możności po- 
ezyniono wyznawcom także innych religij, bo wszel 
kie niezasłużone wyszczególnienia i odróżnienia wy
wołują tylko niechęć i rozgoryczenie.

Stypendja. Wydział krajowy rozpisuje konkurs 
na dwa stypendja po 300 złr. z fundacji „Wystawy 
krajowej rolniczej i przemysłowej we Lwowie z rokH 
1877°, przeznaczone dla rzemieślników i przemy
sł :ów, którzy zawodowo już w kraju wykształceni, 
wiedzę swą i naukę za granicą nzupełnić pragną. 
Na podstawie art. V I listu fundacyjnego Wydział 
krajowy postanowił nadać tym razem jedno stypen- 
djum stolarzowi, a drHgie ślusarzowi.

Nadane stypendjum pobierane będzie przez rok 
jeden, może być jednak pozostawione na czas dłuższy, 
najdłużej na trzy lata. Kandydaci, ubiegający się o 
te stypendja, winni najdalej do 10. sierpnia 1884 
wnieść podania swoje do Wydziału krajowego i do 
łączyć do nich : 1. metrykę, 2. świadectwo moralno
ści, 3. świadectwo ubóstwa i 4. poświadczenie na
bytego w kraju zawodowego wykształcenia w stopniu 
powyżej wykazanym.

Nadto winni kandydaci w podaniach swoich 
wskazać szczegółowo program i cel podróży, a Wy
dział krajowy, nadając stypendjam, może nadto wy
tknąć stypendystom kierunek, w jakim, i miejscowość, 
w której mają nznpełnić swoje wykształcenie. Wresz
cie przedłożyć mają kandydaci także pisemne zobowią
zanie się, że w razie uzyskania stypendjam, po wy

kształcaniu się za granicą, wykonywać będą swój 
przemysł w kraju przez la t  dziesięć. Stypendysta, 
któryby nie dopełnił tego warunku po otrzymaniu 
stypendjum, będzie obowiązany zwrócić fandacji kwo 
tę otrzymaną tytułem stypendjum w; aa z 6°/0.

Najwyższa Rada sanitarna w Wiedniu odbyła 
dnia 28. bm. posiedzenie, na które zaproszeni zostali 
także profesorowie i radcy dworu: Hoffmann , R811 
Spkth. Przewodniczący dr. Schneider przedłożył spra 
wozdanie urzędowe o cholerze w Toulonie, które za 
wiera znane z dzienników szczegóły. Wicekonsulat 
austrjacki nie nadesłał dotychczas żadnej reiacji. Ra 
da wyraziła następnie zapatrywanie , że wnosząc z 
objawów choroby według doniesień dotychczasowych 
cholera teraźniejsza jest azjatycką. Na zapytauie rzą 
du, jakie środki ostrożności należałoby przedsięwziąć 
na granicy Niemiec, Włoch i Szwajcarji, powzięła 
Rada nchwałę, która aż do zatwierdzenia rządu po 
zostanie w tajemnicy. W końcu krytykowano ostro 
postępowanie francuskich władz sanitarnych w Toulo 
nie. Rozpalanie ogni na ulicach miasta nazwano prze 
sądem średniowiecznym.

Żydowskie obywatełstwo. Łubianki Dolne 
Górne, jedna z najpiękniejszych majętności Podola, 
dotychczasowa własność hr. Stadnickich, przeszły w 
tych dniach w posiadanie izraelitów Bnberów za złr, 
600,000, z których wypłacono natychmiast pół milj 
gotówką. — D iło  broni znanej swej statystyki 
powiatu horodeńskiego, powtarzając imiennie , że na 
42 miejscowości żydzi są w 20 naczelnikami obsza
rów dworskich.

Dyrekcja ruchu kole1 państwowych miała być 
umieszczoną w kamienicy ks. Ponińshiego , przy placu 
Marjackim 1. 1. Dowiadujemy się, że jeneralna dyrek
cja poleciła zarządowi ruchu kolei arcyks. Albrechta, 
aby z powodn wygórowanego czynszu (15,000 złr.), 
zerwała układy z ks. Ponińskim , a nawiązała roko
wania z p. W ajdą, właścicielem domu obok pałacu 
arcybiskupiego.

Karty. Utrzymaliśmy dzisiaj z Kołomyi na
stępującą korespondencję: Codzienni goście tutej
szego kasyna postanowili każdą wygranę w karty 
ofiarować dla powodzią dotkniętych. Jest to myśl 
sprawiająca zaszczyt wnioskodawcom, a z myśli tej 
naturalnie wyłania się odezwa ao wszystkich Towa
rzystw kasynowych: Odłóżcie choć połowę codziennej 
wygranej w karty, a uratujecie wielu umierających 
z głodu, sami zaś nie ucznjecie uszczerbbku w 
skutek tej odrobiny ofiary! — Udajemy się także o 
pomoc do innych krajów koronnych, które doznały 
naszej szczodrości, jak w czasie powodzi w Tyroln i 
spalenia teatrn w Pradze.

Prof. Bohdan Hoff z Jar< stawia przygotował 
w zakładzie impregnacyjnym Riitgersa na Morawie 
cały ładunek wynalezionego przez siebie drzewa nie 
zapalnego, przeznaczony do Anglji. Próby dokonane 
w zakładzie, o których koresp. wiedeński Czasu 
czytał sprawozdanie inżyniera, naocznego świadka, 
dały rezultat zdumiewający. Kawałek tego drzewa 
kształtu gonta wrzucono do ogniska kotła parowego 
i trzymano tam przez pięć minut. Drzewo zaledwo 
się okopciło. Równocześnie wrzncone kawałki blachy 
cynkowej i papy dachowej ; materjały ogniotrwałe 
spaliły się natychmiast. Sądzimy, że wynalazkiem tym 
powinnoby się zainteresować Towarzystwo wzajemnych 
ubezpieczeń, a przy bndowie teatrów, okrętów, wią
zań dachowych, szaf biurowych, mieszczących ważne 
papiery, tylko to drzewo powinno być używane. Ma 
terjał potrzebny do impregnacji prawie nic nie ko
sztuje.

0  mniemanej szarańczy której wielkie roje od 
dwóch tygodni przeciągały w oKolićach LwoWa, złożył 
profesor dr. B. Dybowski prezydjum Namiestnictwa 
następnjącą opinję, która niezawodnie uspokoi już 
zupełnie zatrwożone umysły: „1. Owady, udzielone
mi z c. k. Prezydjnm Namiestnictwa nie należą do 
rzędu tych owadów, nazywanych „Szarańczami0 (Or- 
thoptera sens). 2. Przeciwnie należą one do rzędu 
Prasiat. ( Pseudo-neuroptera) i działa Amphibiatica, 
„Wodoziemnych". 3. Owady tego działa nie przy
czyniają u nas żadnych szkód rolnictwa , przeciwnie, 
w pewnych wypadkach są dla rolnictwa pożyteczne- 
mi, samice ich bowiem składają jaja do wody, a gą
sienice z nich wylęgłe, żyjąc w wodzie i karmiąc 
się prz< ważnie pokarmami zwierzęcemi, tępią pewną 
ilość szkodliwych gąsienic, żyjących z niemi pospołu.
4. Jeżeli jaką szkodę gospodarzowi wyrząazić mogą, 
to tylko zjadają ikrę ryb w stawach i jeziorach.
5. Gatunki, nrzysłane do zdeterminowania, noszą 
nazwę Libettula depi essa „Ważka płaska", i L  qua 
drims „"Ważka czteroplamista1*, opis migracji tych 
gatunków znajduje się w dziele Brehma „Ulnstrirtes 
Thierleben, Bd. V. p. 451.°

Samobójstwo. Wczoraj przed południem za
strzelił się w mieszkaniu swem przy ulicy Łycza
kowskiej pensjonowany urzędnik dyrekcji skarbu W 
Powód niewiadomy.

Nagła Śmierć Wczoraj rano został tknięty apo
pleksją p L a r e j t h ,  wyższy urzędnik kolei Czernio- 
wieckiej i zmarł natychmiast.

Wykaz Inspekcji dyrekcji policji z d. 29. czerwca 
Skradziono na szkodę p. Immerdauera 25. bm. z wo
zu na drodze z Winnik do Lwowa pakę znaczoną 
N. 1974 wagi 21 kilo zawierającą 500 paczek tu
reckiego tytonia po 35 ct. wart. 175 złr., p. Salo
monowi B. z bożnicy pod 1. 12 ul. Smocza tales, 10 
przykazań i książkę hebr. do modlenia wart. 18 złr., 
p. Karolinie K. pod 1. 9 nl. Panieńska bieliznę znacz. 
A. K. wart. 14 złr., p. Natanowi L, pod 1. 17 u . 
Kaźmierzowska futro białe z lisów rosyjskich wart. 
80 z ł r , spodnie, 2 bekiesze, 2 par butów, szal zi
mowy, białą chusteczkę znacz. H. L. i czerwoną, 
wart. 35 złr., p. Marji G. pod 1. 18 ul. Sobieskiego 
srebrny zegarek anker z takimże łańc. wart. 24 złr., 
p. Zofii W. w sklepie p. Underki czerw, portmonetkę 
z kwotą około 5 złr. i kartką zast. zakładu zast i 
k red , a p. Wincentemu Ł. z otwartej lady w sklepie 
1. 23 ul. Gródecka 64 złr — P- Karol Rudzinsl , 
rzeźnik znalazł w swoim sklepie nl. Raj tana 1. i  
portm. z kwotą 1 złr. 50 ct., pp- Tom: sz Fronczak 
i Ludwik Masławski znaleźli w ogrodzi: Miejskim
24 złr.— Zakwestjonowano na wsi u włościanina ze
garek złoty znaleziony w marcu przed rogatką Żólk.

Podhajce 22. czerwca. Dnia 13. bm, ukonsty
tuowała się Rada powiatowa podhajecka. Wybrano 
prezesem Edmunda Lityńskiego, wiceprezesem Kazi
mierza Zarembę, wydziałowymi z kurji posiadłości 
większych Andrzeja Mikulego, z kurji miast Michała 
Borowskiego, z posiadłości mu ejszych gr. kat. dzie
kana Hilariona Stetkiewicza, z: ś z całej Rady ks. 
prałata Jakóba Kerschkę i włościanina Teodora So- 
domorę. Do Wydziału weszło przeto dwóch Rusinów.

Czerniowce 29. czerwca. Na przestrzeni kole 
jowej kolo Kuczurmare w skutek burzy ulewnej, po
łączonej z piorunami, zginęło wczoraj trzech robo
tników. Prócz tego jeden jest ranny, a pięciu do
tychczas nie odszukano. Była to burza niesłychana,

jakiej najstarsi ludzie nie pamiętają. Wysłano ztąd 
pociąg ratunkowy. Kolej Lwowsko-Czerniowiecka nie 
ponoś żadnej szkody.

Bytom 29. czerwca. Zdołano ocalić wszystkich 
górników zasypanych w szachcie „Deutschland“ w 
Świętochławicach.

Warszawa 27. czerwca. Onegdaj odbył się Łu 
ślab mł„dej i nadobnej pary po którym nastąpić miał 
suty obiad weselny, a państwo młodzi hołdując mo
dzie, zanrerzali wyruszyć w poślubną podróż za gra
nicę. Lecz w przeddzień ślubu narzeczona wystąpiła 
z projektem, który znalazł aprobatę oblabieńca. Po
nieważ w sąsiednich wsiach, obok których pan X. po
siada majątek ziemski, wylew Narwi wyrządził do
tkliwe szkody włościanom, panna młoda więc postano
wiła koszta obiadu weselnego , oraz podróży za gra
nicę użyć ku wspomożeniu nieszczęśliwych. Obliczono 
sumę na 1300 rubli. Zaraz po ślubie państwo młodzi 
wyjechali do swojej wsi i w miodowym tygodniu oso
biście rozdzielać będą zapomogi nieszczęśliwym powo
dzianom.

Dnia 23. bm. otwarto w Kownie komunikację te- 
lefonową. Urządziła ją kompanja przedsiębiorcza, pro
wadząca wielkie roboty w okolicach Kowna. Telefony 
kowieńskie służą też tylko do użytku kompanji , łą 
cząc główne biuro z mieszkaniami inżynierów i z pla
cami robót.

Z Kowna donoszą, że Towarzystwo wzajemnego 
kredytu ziemskieg: wystawia na sprzedał przez licy
tację 10 dóbr większych, położonych w gubernjach 
kraju północno-zachodniego. Majątki te stanowią wła
sność byłych wyższych urzędników miejscowych. Li
cytacja ma się odbyć w tych dniach w Petersburgu. 
Prawo kupna służy jedynie osobom wyznania prawo
sławnego.

Petersburg 27. czerwca. Wkrótce ma być są
dzoną banda podpalaczów, którzy systematycznie i 
zręcznie umieli trnanić się podpalaniem, w celu od
bierania premij asekuracyjnych. Działalność nie ogra
niczała się na samym Petersburgu. Ważną rolę w tej 
bandzie oagrywały kobiety,

W Gleichenbergu bawi już 2010 gości kąpielo
wych. Arcyks. Albrecht wyjechał już po 4-tygodnio
wym pobycie.

Śnieg W Karpatach. Piszą z Nadwórny: Od d. 
18. bm śnieg zalega góry. W wyżynach 1600 — 1700 
metrów wysokość jego wynosi półtorej stopy, a na 
północnych stokacn jeszcze więcej. Ale i w dolinach 
do 700 metrów absoiutnej wysokości leżał śnieg na 
cal dnia 19. bm.

Smutny wypadek. Przed kilku dniami w W ar
szawie w domu państwa G. zebrał się orszak weiel- 
ny. Miano właśnie wyruszyć do kościoła dla asysto
wania przy obrzędzie ślubu panny G. z panem W. 
Jak zwykle w podobnych razach, młodzi przyklękli 
naprzód przed rodzicami dla otrzymania błogosławień- 
stwa. Wzrnszona samym aktem i w ogóle od pewnego 
czasu cierpiącą pani G przy zakreśleniu krzyżyka nad 
głowami młodej pary, dostała ataku sercowego. Po
słano po lekarza, lecz zanim ten przybył, już pani 
G. życie zakończyła. Naturalnie , że wobec takiego 
nieszczęścia rodzinnego o ślubie mowy być nie mogło. 
Panna młoda biały welon i mirtowy bakiet zamieniła 
na żałobne szaty !

Warszawianki na kuracji. Wielką sensa^ę po 
śród szcznpłego kółka naszych rodaków, bawiących 
na kuracji w Ems, wywarła wiadomość o zaręczynach 
dwóch rodzonych sióstr panien X. , które w ciągn 
kilku tygoani pobytu podbiły Berca tak flegmatycznych 
ludzi, jakimi są Holendrzy. Starsza panna X. poznała 
niejakiego van Y. podczas wycieczki towarzyskiej do 
Koblencji. Młody" Holender, syn bogatego kupca , w 
niespełna awa tygodnie oświadczył się o nadobną War
szawiankę i został przyjęty. W trakcie tych oświad
czyn przybył do Ems jego ziomek i przyjaciel i prze
zeń wprowadzony do domu pani X. , oświadczył się 
niebawiem o rękę młodszej siostry. Termin ślnbn mło- 
dych par naznaczono pod koniec lipca, koniecznie na 
żądanie panien w Częstochowie. Do jakiego stopnia 
v&i Y. jest aakochauy, dowodzi ta okoliczność, że bę
dąc protestantem , na żądanie narzeczonej przechodzi 
na katolicyzm.

Tajemniczy dom. "W Londynie w niedzielę 15. 
bm. około godz. 8 wieczorem w południowej części 
miasta okropny huk przeraził całe miasto. Władze 
bezpieczeństwa znalazły na miejscu eksplozji mężczy
znę leżącego bez zmysłów na podłodze z porWaną w 
sztuki lewa ręką. Eksplozja powitała podczas dośv "ad- 
czeń chemicznych, którym się ów mężczyzna oddawał. 
Władze od dawna jnż miały na ten dom podejrzenie. 
Fogłoskd twierdzi, że wypadek ten wprowadził policję 
na ważne odkrycia.

Sprzedaż majątków. Według doniesienia czaso 
pisma W o ły ń , kijowskie towarzystwo kredytu ziem
skiego wystawiło na sprzedaż w gub. wołyńskiej 22 
majątków ogólnego obszaru 54,437 dziesięcin.

Zemsta tancerki. W teatrze Carolino w Paler
mo , jakiś młodzik rzucił tancerce bnkiet na scenę, 
lecz w chwili , gdy tancerka podnieść chciała bukiet, 
cofnął sro za pomocą, przywiązanego do niego sznurka. 
Rozgniewana artystka wpadła p-iez orkiestrę do sali

sey City, pojął także za żonę pewną młodą kobiet 
w Watertown, a inna znown w Paterson. Według 
zeznania pewnej osoby, z którą płochy woźnica źy* 
w Detroit aż ao czasu wykradzenia miss Lillia®; 
prawdziwa jego nazwisko ma być Robert Newbold l 
jest on synem oficera armii angiejskiej, mieszkającego 
obecnie w Paterborn (stan Ontario). Na tern jednak 
nie koniec; wedłng innych wiadomości w rokn 1862 
mając lat dziewiętnaście przybrał nazwisko Karol® 
Stewerta, aby debiutować w karjerze matrymonialnej: 
zaślubiając miss Wood z Kingston. W parę dni pj* * 
tern zniknął i zeznająca nie wie co się z nim dział® 
aż do roku 1875, kiedy go spotkała i została prze* 
niego zaślubioną. Nazywał się wtedy Smith. W rok 
potem udał się do Campbellfort i ożenił się z MarJ" 
Adelajdą Nichols, która dowiedziawszy s ię , że niś 
jest jego jedyną żoną, dostała pomieszania zmysłów 
i umarła w szpitalu. "Wkrótce potem wielożeńca zo
stał skazany za wielożeństwo i osadzony w więzie
niu. Człowiek ten tyie razy żeniący się, spełniał 
również najrozmaitsze rzemiosła. Był garsonem v? 
restauracji, czeladnikiem u rzeźnika. komisantem księ
garni, ajentem przedsiębiorstw teatralnych, kaznodzieją 
metodystowskim, urzędnikiem n prawnika itd. Osta
tecznie był woźnicą.

Miłosz Kohler, rodem z Bydgoszczy, którego 
angielskie pisma zowią Polakiem, wynalazł przyrząd 
przeciwko jąkanin się. Przyrząd ten przedstawiony 
został stowarzyszeniu fizjologiczuemn w Londynie.

W iadoirości literackie i artystyczne.
Teatr. Dziś w poniedziałek dnia 30. czerwca 

ostatnie przedstawienie dramatu przed wyjazdem dej 
Krynicy. C a ł y  d o c h ó d  na k o r z y ś ć  p o wo d z i ą  
d o t k n i ę t e j  l u d n o ś c i :  „Gęsi i Gąski,0 komedja 
w 5 aktach Michała Bałuckiego.

P. Okołowicz, zamieszkały w Paryżu, napisał 
operetkę pt. „Trzej wróżbiarze0 i wystawił ją w te
atrze „Ambigu’1 z-wielkiem powodzeniem. Libretto 
dorobili Henneąnin i Valabregue.

Ustawa gmiiina, ustawy i rozporządzenia z nią 
w związku będące, żestawił { aznpełnił po koniec 
marca br. dr. Paweł S k w a r c z y ń s k i .  Książki 
tej nader pożytecznej i dokładnie ułożonej, wyszła 
część pierwsza, obejmująca przepisy ogólne i odnoszą
ce się do gospodarstwa majątkowego.

Buch stowarzyszeń

i tym samym bukietem przez kilka miuut zawzięcie 
obrabiała sprawcę. Publiczność biła dzielne) mścicielce 
entuzjastyczne brawo.

Sute wesele. N.edawno w prnskiem miasteczka 
Gruz pewna włościańska rodzina obchodziła gody we- 
seine, trwające przez trzy dui bez ustankn. W cza
sie tym goście spożyli: półtora cetnara ryb, siedm • 
naście cetuarów mięsa, tj. jedną krowę, dwa wieprze, 
cztery cielęta, sześćdziesiąt knr, ośm cetnarów psze
nic] i dv ■'etnary życnej mąki, dwa cetnary masła, 
sześćset litróv  ̂mleka, dwa i pól cetnara enkrn, dwie
ście butelek wina, sto butelek wody salcerskiej, dzie
sięć beczek bawarskiego piwa pół beczki czarnego 
piwa. pięćdziesiąt litrów wódki, cztery tysiące cygar, 
tysiąc jajek, pół cetnara ryża, pięć cetnarów kartofli, 
jeden cetnar konfitur i trzydzieści litrów ekstraktu 
limoniady.

Amator wielożeństwa. W.adze w Toledo (Stany 
Zjednoczone), aresztowały pewnego woźnicę nazwi
skiem Neuville, który porwał miss Lillian Whituey, 
córkę jego chlebodawcy i wziął z nią ślub. Woźnica 
oskarżony przez tego ostatniego o bigamię, został 
uwięziony, a miss Lillian chociaż zaprzeczała, że 
nie jest jego żoną, oświadczyła, że jej serce w zn- 
pełności należy do niego. Jednocześnie policja ze
brała mnóstwo interesujących wiadomości o tym dzi
wnym człowieka, i ta k : w Toronto, gdzie jest znany 
pod imionami: Grzegorza Newbald, Grzegorza Ferry 
i Stewand, został Bkazany za bigamię w 1877 rokn. 
Pare lat przedtem skazany był w temże mieście za 
fałszerstwo, lecz po dwóch miesiącach w.ęzienia, 
uwiódł żonę nadzorcy, uciekł z nią i * pier ądzmi jej 
męża do Bothwell. Po kilku dniach porzacił ją. 
Neuyille oprócz tego ożenił się w Newake pod na
zwiskiem Newbolda, pod nazwiskiem ześ Percy pojął 

żonę miss Annę Henry. W stycznia 1883 podza
nazwiskiem Grzegorza P :rry • zaślubił Celinę K.owe. 
Cokolwiek później zaślubił bogatą dziedziczkę w Jer-

Towarzystwo gimnastyczna „Sokół0 we Lwo
wie otwiera w czasie od połowy lipca do końca sier
pnia br. kr.rs wakacyjny nauki gimnastyki praktyczno- 
teoretyczny dla nauczycieli. Kandydaci winni zgłosić 
się pisemnie do dyrekcji Towarzystwa gimnastycznego 
„Sokół0 we Lwowie (nl. Karkowa 1. 7 ), z dodaniem 
świadectwa lekarskiego co ao stann zdrowia nzdolnia- 
jącego ich do ćwiczeń gimnastycznych, a to najpóźniej 
do 10. lipca.

Na żądanie wydawać będzie dyrekcja Towarzy
stwa poświadczenie , iż kandydat odbywa podróż na 
knrs powyższy, które to poświadczenie może służyć 
na poparcie prośby kandydata o zniżenie karty jazdy 
na kolejach. Dyrekcja Towarzystwa poczyni starania, 
celem możebnego umieszczenia kandydatów we Lwo
wie. Po skończonym zsś kursie dyrekcja Towarz. wyda 
poświadczenie z odb/cia tegoż.

Kandydaci krajowi mnszą się zarłosió do egzami
nu piaemiiie , stosownie do wskazówek zawartych w 
rozporżiidzeniu ministerstwa wyznań i oświaty z 10 
września 1870, do państwowej komisji egzaminacyj
nej we Lwowie, obcokrajowi zaś do dyrekcji Towarz. 
gimnastycznego „Sokół." W “bu razach przypada ter
min egzaminów z końcem sierpnia, ewentualnie z koń 
cem grndnia br. Bliższych szczegółów na zapytania, 
ustne lub pisemne udziela dyrekcja Towarz. gimnast. 
„Sokół0 we Lwowie nl, Kurkowa 1. 7 w godz. 6 —9 
wieczorem.

Towarzystwo przyrodników polsk. im. Koper- 
nikp odbędzie jutro we wtorek o godz. 6 wieczorem 
w uniwersytecie w sali XV (2 piętro). Porządek dzien
ny 1) B. Lachowicz: O możliwości zamiany ciężkich 
olejów ziemnych na lekkie. 2) A. Rshman: Sprawo
zdanie z wycieczki w ol.olice Niska. 3) H. Walter: 
Nowe znalezienia numuliców.

( f .)  Z Towarzystwa nauczycieli szkół wyż
szych. Dnia 21. bm. odbyło się posiedzenie ,j:wycz^j- 
ne Towarzystwa w sali fizyki wyższej szkoły realnej
0 godz. 6 wieczorem. Członkowie zebrali się licznie, 
między innymi zaszczycili zgromadzenie obecnością 
swą profesorowie nniwers. dr. Euz. Czerkawski, Frennd, 
Kreutz itd. Zagajając posiedzenie, ndzielił przewodni
czący prezes Towarz. dr. R a d z i s z e w s k i tc; 
miłej dla członków wiadomości, że Koło nanczycieli 
krakowskich przystąpiło do Towarz. na podstawie n- 
łożonego przez siebie regulaminu , że zatem Towaiz. 
zyskało przez to 67 nowych członków. Dalej odpo
wiada dr. R  na zapytania z wieln stron dochodzące, 
co do sprawy zastępców nauczycieli, iż z niezawodne
go źródła dowiedział s ię , że w sprawie tej zapyty
wało ministerstwo oświaty galicyjską Radę szkolną 
krajową, czy w kraju naszym okaruje się potrżeba 
systemizowania większej liczby posad nauczycielskich,
1 że Rada odpowiedziała, iż potrzeba w krajn naszym 
kreować posad p i ę ć d z i e s i ą t .

Dr. B a r a n i e c k i ,  docent nniwersytetu war
szawskiego , który jako gość przybył na posiedzenie, 
Drzemawiał następnie w sprawie wydawnictwa Biblio
teki dzieł matematyczno-fizycznych w Warszawie, pod
jętego z fandnszów zapomogi ■asy pomocy dla osób 
pracujących na pola naakowem imieuia Józefa Mianow
skiego. Pan B. przedstawiwszy doniosłość tegoż wy
dawnictwa i pomyślny jego rożwój mimo krótkiego 
jeszcze istnienia, wzj wa matematyków tutejszych do 
współudziału, a na rai .*e do porozumienia się co do 
niektórych kwestyj dydaktyczno-naukowych, szczegól
nie zaś co się dotyczy nauki matematyki i fizyki w 
szkołach średnich.

Następni® odczytał p. Sa l o  referat swój o nauce 
języka niemieckiego w klasie I  i II. Prelegent wnosi, 
by w tycb klasach aż do drugiego półrocza klasy II. 
uczyć tyn samym trybem jak w szkołach Indowych, 
q. by teoretyczną naukę gramatyki na razie nsunąć, 
a na podstawie powiastek w sposób praktyczny nau
czyć wszystkich kardynalnych zasad języka, zaś po
tem dopiero (w drugiem połroczn kla^y I I  rozpocząć 
systematyczną naukę gramatyki. W  części piśmien
nej zaleca p. Salo na pierwszym stopniu nauki szcze
gólniej ekstemporalną i kompozycje, stanowczo zaś 
potępia dyktaty, których częstokroć nczniowie nie ro
zumieją. W dyskusji nad tym przedmiotem uczestni
czyli : dr. Żnliński, prof. Palmstein , Zimmemann i 
Hodoly. Posiedzenie jako ostatnie w bież. roka szkol
nym zakończył przewodniczący, życząc zgromadzonym 
wesołych feryj.
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-  Z izby sądowej.
Lwów 30. czerwca.

(Szy ld  asekuracji.)
Caytelnicy pamiętają, że dnia 15. maja o godn. 

3 wiecnorem spadło > balkonu pierwszego piętra 
kamienicy p. Kiselki pod 1. 7 przy pl. Marjackim 
skrzydło szyldu wiedeńskiego towarzystwa aseknra- 
cyjnego i te  wskutek tego wypadku przechodzący 
wówczas hr. Aleksander K o m o r o w s k i  i Zofja 
T o m a s z e w s k a  doznali uszkodzenia ciała.

W sprawie tej toczyła się przedwczoraj przed 
południem w sekcji I I I  sądu karnego rozprawa, któ- 
tą  przeprowadził sędzia p. E z i . b e r g e r .

Pociągnięty do odpowiedzialności p. Zygmunt 
F  r e y , naczelnik filji lwowskiej wspomnianego to
warzystwa, w którego obronie stawał adwokat dr. 
T o p i e l ,  składa winę na firmę p. S z a p i r  y , 
która przed 3 laty fatalną tę tablicę sporządziła i 
Umocować sic zobowiązała. Jeżeli tedy czynność ta 
Wadliwie została uskutecznioną, w takim razie odpo
wiedzialność spada na p. Szapirę.

Poszkodowany hr. Komorowski, którego uszko
dzenie uznano jako ciężkie, żąda 250 z łr za wyda
tek na leczenie i 1000 złr. za ból; zaś 10-letnia 
Tomaszewska także 1000 złr. za ząb wybity.

Sędzia p. Emisberger, mimo że w załatwienia 
sprawy kierował się wytrawną bezstronnością, był 
widocznie przekonania, że należy surowo karać wszel-■’ 
kie i urażenie żyeia lndzkiego, i skazał p. Freya' 
za przekroczenie z § 335 u k. na 20 dni aresztu, 
zamienionych na 100 złr. grzywny i przyznał p. Ko
morowskiemu 36 złr., a p. Tomaszewskiej 15 złr., 
odszkodowania, odsyłając ich z dalszemi pretensjami
na drogę prawa, 1____

(Rozruchy tarnopolskie.)
Tarnopol 29. czerwca. (Tel.) Wywody przecią

gnęły się do dziś południa. Oskarżenie było silne i 
wymowne, a natomiast oba obrońcy znakomicie speł-( 
niliswój obowiązek. Przemowa dra J  a c k o w s k i e g o  
wywarła niebywałe tu wrażenie na pr zysięgłych i na 
publiczność. W sali powszechne wzruszenie. Dodać też' 
należy, że resnmó przewodniczącego było wzorowo 
przedmiotowe. Po 3 godzinnej naradsie wydali przy 
sięgli przez usta zwierzchnika p. Kopczyńskiego, 
w e r d y k t  u n i e  wi n n i  aj  ą c y  w s z y s t k i c h  o s k a r 
ż o n y c h  z u p e ł n i e ,  a tylko K u l i ń s k i  i P u z a k  
z o s t a l i  u z n a n i  w i n n y m i  przekroczenia obrazy 
straży.

Tarnopol 29. czerwca. (Tel.) Wyrok trybunału| 
jest następujący: K u l i ń s k i  skazany na 3 zł. grzy
wny, a P u z a k  na 10 dni aresztu. Wszyscy inni 
uwolaieni.

Na najbliższej kadencji sejmowej wniesiony być n a  
ze strony rządu projekt nowej ustawy krajowej, zawiera
jący postanowienia o wydobywaniu ntfty i wosku ziemne
go , a Wydział krajowy, w celn naradzenia się nad tą
sprawą, zwołał ankietę złudzi fachowych nadzień 5. lipoa 
pod kierownictwem radcy Wydziałn dra Wercszczyńskie- 
go. Powołani do ankiety są: Z Kołomyi pp. T. Szczepano- 
wski, Wolfarth, dr Fedorowicz; z Borysławia p. Samnel ; 
z Gorl ckiego pp. Gorajtki i Adam Skrzyński ; ze Lwowa 
pp. Walter i Syroczyński.

O treści projektu nowej ustawy i wyniku ankiety n:e- 
omieszkamy czytelników zawiadomić. (-Gaz. Lw.“) 

Lwów 24. czerwca. (Sprawozdanie zbożowe z 1 -i
gi miejskiej).

Pszenica czerwona złr. —•— do 9 50, pszenica biał* 
—•— do 10-26, pszenica żółta —•— do — •—, żyto —
8 70, jęczmień browarny —•— do 8 50, jęczmień na 

aszę —•— do —-—, owies 8-— do 880, groch do go 
tcwania —•— do —■—, groch na paszę —•— do —•—,
kuknrudza — ‘—, hreczka —•— do 8-—, koniczyna czer
wona —•— do —•—, tymotka —•— do —■—, fasola
—•— do —’—, bób —•— do —■—, wyka —•— do 6 — 
spirytus —•—.

T arg  na woły. W i e d e ń  30. czerwca. (Telegr.). Przy
pędzono galicyjskich 313, węgierskich 613, niemieckich 
402, razem 1328 sztuk.

Płacono galicyjskie złr. 60'— do złr. 63*—, węgierskie 
złr. 60’— do 63'—, niemiecki) złr. 58" — do 64'ŁO za 10' 1 
kilogramów.

T arg  na woły. P r e s z b u r g 2 9 .  czerwca. (Tel.) Przypę
dzono galicyjskich 649 sztnk, węgierskie! 1137, niemieckich 
350, razem 2126. Targ ożywiony

Płaoono galicyjskie złr. 6H-— do 64'—, węgierskie 
67-— do 63 50, niemieckie złr. —•— do —•— za 100 kilo
gramów.

A. Krzysztofowie* & Comp. Caffe Stierbóck, albo 
Praterstrasse 43.

Gospodarstwo, przemysł i handel.
W ywóz bydła galicyjskiego. „Bndap. Cór.“ do 

ni ~i, że pismo anstrjackiego ministerstwa handlu do zarzą-, 
dów kolei galicyjskich, zawierające polecenie, aby nie przy 
znawano takich ulg dla wywozu bydła do Pr szbnrga jal 
do Wiednia, sprawiło w kolach węgierskich wielką sensa-. 
cję i zwróciło na siebie nwsgę rządu zalitawsk, ego. Dzień- 1 
nik ten, krytykując powyższy reskrypt bar. Pino, zazna-; 
cza, że sprzeciwia s'ę on nmowie hsndlowo-clowej. Przy-,- 
znaje on wprawdzie rządowi prawo ustanawiania taryfy! 
dla bydła z Galicji 1 Bukowiny wywożonego, lecz sprzeci
wia się temn, żeby dla bydła, które z Bognmina idzie do 
Preszburgs, a nie do Wiednia, nstanawiano na tylnej kolei 

osobną taryfę. Prócz tego żali się wspomniany organ wę-,; 
gierski, że rząd austrjaoki dla utrudnienia wysyłki bydłi 
tuczonego z Galicji do Węgier, zarządził, aby woł y prze* 
znaozone do Preszbnrga, były w Oświęcimie wyładowywa
ne i karmione, podczas gdy bydło! do Wiednia idące, 
Wolne jest od tej weterynarno-policyjnej kontumacji. W koń
cu donosi „Bndap. Cor.,“ że minister T i s z a zażądał od 
br. Taafiego cofnięcia wspomnianego rozporządzenia i wy
raża nadzieję, że żądanin temn stanie się zadość i podo
bne scysje w przyszłości się nie powt órzą. My także pe
wni jesteśmy, że rząd anstrjacki, jak zwykle tak i w tym 
wypadku, ustąpi Węgrom, którzy we własnym interesie 
ekonomicznym protegnją m:ęsnych lichwiarzy wiedeń
skich.

P rzem y sł górniczy. Rozprawa jaka w dnin 21. bm 
przeprowadzoną została w trybunale administracyjnym 
w Wiednin, ma zasadnicze dla naszego przemysln górni
czego znaczenie.

Chodziło tu najpierw o rozstrzygnięcie kwestji, czy 
obowiąznjącem jest najwyższe rozporządzenie z rokn 1862, 
orzekające, iż olej skalny (nafta), skoro służy do wyrabia
nia olejów świetlnych, nie może być uważany jako mine- 
fsł zastrzeżony (regale), następnie, czy według orzeczenia 
ministerstwa handln z roku 1856 ma być zaliczony także 
1 woak ziemny, ożyli ozokierit, jako należąoy wyjątkowo 
do rzędn tych samych co i nafta minerałów.

Powodem poroszenia tych kwestyj był fakt następn- 
ący; p. Marjsński, imieniem spółki kąpielowej Trnska- 

wieckiej zgłosił w gm:nie Trnskawou uzyskane prawo wy
łącznego posznki wania (Freitchnrfe). Z drugiej strony kre
dytowy Bank galicyjski nabył od skarbn prawo kopania 
Hafty i wosku ziemnego na całym obszarze dóbr Tustano- 
’ice, Trnskawiec i Dobrohostów. Gdy zaś na jednej z en- 

^law,JP*ykaluycb, Pomiarki zwanej, odkrył p. Gliński 
Wosk z.amny w znacznej ilości, p. Marjtńaki nabył od 
k'sgo grunta rustykalne, graniczące bezpośrednio z lasem 

. kameralnym.
Na mocy kontraktn, zawartego z dyrekoją lasów, 

ewentualne z ministerstwem rolnictwa, rozpoczął tymcza- 
lem B«nk kredytowy roboty posznkiwawcze za naftą i wo-

11 ziemnym i uz-skał w tym celu koicesję od staro- 
'twa w Drohobyozn. Przeciw temn udzielcnin koncesji 
Vniósl p. Msrjański rekurs do namiestnictwa, opiersjąo 
tlę na tem, t 6 on posiada wyłączne prawo poszukiwania 
1 że starostwo nje jest powołane do wydawania koncesyj 
^a prowadzenie robót górniozyoh, gdyż w tym względzie 
kompetentne wyłącznie urzęda górni rze. Gdy rekui 
-iarjańskiego n*o został uwzględniony, ndał się on do try

bunału adminiBtra°yjnego.
Sprawy p. M»rjańakjego bronił znany wiedeński ad

wokat, syn był sgo profeaora prawa kanonicznego we Lwo
wie, dr. Beinberger, zantępCą zaś Banku kredytowego był 
dr. Stanisław Krzyżanowski ze Lwowa. Trybunał odrzneił 
Użalenie P- ttarjańskicg°> jako prawnie nieuzasadnione, a 
% motywac orleozeQia swego podniósł, że według opinji 
państwowego **kładn geologicznego f WOik ziemny jest 
identyczny 00 o awyoh częśoi składowych z olejem skal
a m  (nsfta)i a Pr*eto { rozporządzenie cesarskie z roku 
8̂62, wyłączaWce n*ftę z rzędn minerałów zastrzeżonych, 

'ha es stosowanie zupełn9 j do w0Bku ziemnego. W moty- 
^ach wyroku 8® 8 i( lamhnnu} U —-i  __*ównie£ trybnnał, it wobec
^jonowanej nowej nstaWy naftowej, która nie ma bynaj
mniej na oeln wpr0 B m \'n°waoyj, tylko nregulowanie
W n k ó w , uświg°on-, 6t»iin awyCzajem, nie cznjo się 
‘wołanym do czynien w tyn, orzeczeniem

'hojem jakiegokolwie 3 ^ ,  b ,  , ię n-e gta- powodem
-tmięszauia. Należy J  . *ynić uwaga że oi, któ-
‘ty na mocy nstawy nadanie lennioze

‘Wszystkie nadania na żywicBae Pozostają n’adal
- mocy i mają być *edł"g «>KólneJ n,tawy fteo ioĄ  
* W n e .“

Przegląd polityczny.
Lwów 30. czerwca

Niedzielna Wiener M ig. Ztg. zamieszcza a r 
tykuł wstępny, w którym, rozpocząwszy słowami: 
„Polska nazywaną bywa Niobą narodów — z nie- 
mniejszą zaś słusznością można nazwać teraz 
Galicję dzieckiem bolu Austrji," następnie scha
rakteryzowawszy dosadnie klęskę, jaką poniosła 
Galicja w roku bieżącym i ponosi prawie corocznie, 
odzywa się z oburzeniem: „Miljony mienia, zdoby
tego w pocie czoła—zniszczone, wiele tysięcy p ra
cowitego i pilnego ludu głód cierpi, a oto zamie
rza się wyczekiwać, dopóki przem ądry Sejm nie 
narozprawia się dostatecznie i niepoweźmie uchwał, 
ażeby wiedzieć, jaką kwotą miałoby się przyczy
nić państwo, gdy okaże się, że środki krajowe nie 
wystarczają. Zaprawdę, w żyłach patrjotów gali 
cyjskich płynie chyba krew rybia, gdy nie mają 
nic do powiedzenia przeciwko takiemu postępowaniu, 
podobnemu do procedury austrjackiego procesu 
Czyż bowiem głodni będą ztąd syci, a rozpacza
jący pocieszeni, jeżeli im się powie, że Sejm i Ra 
da państwa zajmą się ich niedolą w drodze 
parlam entarnej ? I czyż jest to objawem ludzkości 
ze strony nowoczesnego cywilizowanego państwa, 
czyż świadczy to choćby tylko o rozsądku polity
cznym? Z jakiegokolwiek stanowiska zapatryw a
libyśmy się na podobne postępowanie, na żaden 
spo, ób ani pojąć, ani pochwalić nie możemy tego 
spokoju, z jakim prowadzoną jest dyskusja wobec bez
przykładnej katastrofy, zamiast otworzyć uciśnio
nemu krajowi bogate ćródła całej monarchji 
Wiener Allg. Ztg. kończąc swój artykuł wzywa 
rząd do pozbycia się tego chłodu, z jakim  tra  
ktuje on dotąd nieszczęście Galicji.

Czerniowiecka „Ruska R ada“ postawiła zno 
wu dwie kandydatury: na okręk Putyłów-Wyźni- 
ca gospodarza I  K l i m a k o l a r c z u k a ,  a na 
okręg Sadagórski Stefana D u t k ę ,  także wło • 
ścianina.

Na wczorajszem posiedzeniu unieważnił p arla 
ment niemiecki wybór posła M. S c z a n i e c k i e -  
go mimo obrony, z jaką przy obradach wystąpił 
poseł L. C z a r l i ń s k i .  Ponieważ parlam ent nie
miecki odbywa ostatnie posiedzenie, przeto o 
obradach nad znanym wnioskiem językowym Koła 
sejmowego resp. C z a r l i ń s k i e g o  nie może już 
być mowy. Wszakże wniosek ten, o czem nie 
wolno nam wątpić, ponowionym będzie na p rz y 
szłej kadencji.

Ostatnie wiadomości z południowej Francji
0 cholerze są coraz groźniejsze. Przedewszystkiem 
należy zaznaczyć, że choroba, której charakter 
jes t dotąd jeszcze przedmiotem sporu pomiędzy 
lekarzam i francuskimi, wyszła już po za Toulon.
1 tak  we wsiach okolicznych wydarzyły się już 
trzy wypadk main.ee najzupełniej cechę cholery, 
tożsamo donoszą z Marsylji i nie jest wcale rze
czą skonstatowaną, czy podległy im tylko osoby 
uszłe z Toulonu, zkąd wyjechała już dziesiąta 
część ogólnej liczby mieszkańców. Zdaje się je 
dnak rzeczą pewną, że władzo francuskie zawiniły 
wielce przez zaniechanie odosobnienia Toulonu. 
Podobnie zapatruje się także bardzo zpokojny 
zresztą Fremdenblatt. Sam dr. B r o u a r d e l  miał 
zachorować na cholerę, czy cholerynę, a donie
sienia prywatne t Toulonu nie każą wierzyć le
karzom, którzy mają się powodować nie dość roz
tropną zasadą n iestraszenia | publiczności, 
spodziewając się jeszcze, że choroba da się zl ika- 
lizować. Rząd niemiecki wysłał już do Toulonu 
dra K o c h a  dla zbadania choroby, a Fremden
blatt zaręcza, że rząd austrjacki zarządza także 
dostateczne środki ostrożności — jeżeli jednak za
równo staaowcze i radykalne jak wobec nieszczę
ścia powodzi w kraju naszym, to chyba i w tym 
razie należy przedewszystkiem prosić Pana Boga 
o odwrócenie nowej klęski, tak  jak  to uczynił 
półurzędowy Fremdenblatt na wiadomość o powo
dzi w Galicji.

Dziwne zaprawdę rzeczy dzieją się na Wscho
dzie. Rosja instaluje wpływem swoim w Czarno
górze wydalonego z Serbji metropolitę M i c h a ł a ,  
a  czyni to zapewne bardziej dla własnej korzyści, 
niż w celu oddania przysługi S erb ji, A u s tr ji , a 
przedewszystkiem Turcji. Równocześnie sułtan  ob
sypuje swemi względami i łaskami księcia Nikitę. 
Darowuje mu pałac nad Bosforem i utrzym uje go 
własnym kosztem, przesyła mu w podarku sułtań- 
ską szablę w oprawie z brylantów i dwa złotem 
okładane rewolwery. Porta traktuje z Czarnogórą 
o zawarcie trak ta tu  handlowo-cłow igo i konsular
nego, a w zadatku pomyślnego zakończenia od
nośnych rokowań, urządza Czarnogóra w Turcji 3, 
Turcja w Czarnogórze 5 konsulatów , et tout va 
pour le mieux dans ce meilleure de mondes.

Wiadomości z Tonkinu, donoszące, że zaw ar
ty świeżo w Chinach trak ta t został Snaruszonym 
odwracają w tej chwili uwagę opiUj. francuskiej 
od konferencji londyńskiej, k tóra rozpoczyna wła* 
śnie swe prace. Większa część dzeuników francu

skich żąda użyjiajak  najenergiczniejszych środków 
w celu należytego ukarania C h in , a żąda tego, 
mimo oświadesenia F e r r e g o ,  że poseł P a  t  e- 
n o t  r  e otrzymał polecenie udania się natych
m iast z Szangaju do P ek in u , ażeby się domagać 
zadośćuczynienia od rządu chińskiego, i mimo o- 
św adczenia, że równocześnie adm irał C o u r b e t  
obejmuje dovództwo nad całą eskadrą, aby mógł 
skutecznie popierać żądania posła francuskiego. 
Ale bo też ukazało się, że ów napad na garnizon 
francuski z H anri był formalną zasadzką, dobrze 
obmyślaną Jak  już doniósł telegram , francuska 
załoga przez dwa dni biła się z Chińczykami i 
straciła 10 zabitych i 43 rannych. Dwa parowce 
yysłano do szukania rannych. Jenerał N e g r  i e r  
przybył z posiłkami dwa kilometry po za Bacie 
i oczekuje instrukcji. Chińscy jenerałowie Wu e n -  
g l y  i N o n y  stoją z 10,000 regularnego wojska 
pomiędzy Langson a Bacie. Jak  wiadomo, poseł 
chiński w Paryżu oświadczył, że to nie regularne 
woiska chińskie uderzyły na francuski garnizon, 
ale rozbitki oddziałów.

Drugą sprawą, zajmującą dzisiaj całą prasę 
francuską bez wyjątku, jest spór między księciem 
W i k t o r e m  Napoleonem a księciem H i e r o n i 
me m,  jeśli n:e już rozbrat między synem a ojcem. 
Jak telegrafują z Paryża, przesłał książę W iktor 
pismo do deputowanego J o l i b o i s ,  w którem 
oświadcza, że musi opuścić dom ojcowski mimo 
wysokiego szacunku, jaki m a dla ojca, chce bo
wiem zachować sobie swobodę myśli. Jedyną wy
tyczną dla niego, tak  pisze książę, będzie spu
ścizna, pozostawiona mu przez Napoleona I. 
Napoleona III. Spuścizny tej nie nai uszy, nie 
może też nigdy zdecydować się do brania udziału 
w czynnościach, które sprzeciwiają się jego poli
tycznym zasadom i jego dobrej wierze. W końcu 
nadmienia książę, że postanowił nie solidaryzować 
się z wielu kompromitującemi czynnościami, i że 
odpowiadać nie będzie na nowe zaczepki, ale że 
zachowa w przyszłość m ilczenie, jakie mu na 
nakazywać będzie jego stanowisko. W obec tych 
rozterek wiele dzienników francuskich mówi już
0 rychłem rozbiciu się stronnictwa napoleońskiego 
albo raczej o rozpadnięciu się tei partji na dwa 
obozy, żeromistów i wiktorzysfto w. Inne znowu 
pisma nie dowierzają tej polemice, nazywając 
nędznie odgrywaną komcdją i podnosząc, ie  książę 
H i e r o n i m ,  nie młody i zdeDopularyzowmy, 
przekonał się, iż sam żadnych nie może mieć wi
doków, syna więc teraz na pierwszy plan wysuwa. 
Dla Rzeczypospolitej staje się stronnictwo napo
leońskie mniej jeszcze niebezpiecznem.

Co do konferencji londyńskiej, to zapisujemy 
tutaj, że według najśw.eższego telegram u londyń 
skiego wszystkie już porobiono przygotowania na 
jej zebranie. Konferencja m iała odbyć przed
wczoraj o godzinie 3ej po południu pierwsze 
posiedzenie, które ma mieć tyłko formalny cha
rakter.

Ze Stam bułu donoszą, że Porta wysłała no
wą notę okólnikową do swych reprezentantów  za 
granicą oskarżając się, że statk i obcych państw, 
przepływające przez Dardanele odmawiają zapłaty 
taksy sanitarnej.

Sesja serbskiej Skupczyny została przedwczo
raj zam kniętą. Deputowani rozjechali się naza
ju trz  po zamknięciu sesji; król zaś z dworem 
swoim opuszcza Nisz we wtorek, a ministrowie
1 biura tychże we czwartek udają się do Bel
gradu. Zawotowany budżet równoważy przychody 
z wydatkami w okrągłej sumie 46 milionów dv- 
narów. Na potrzeby budujących się kolei żela
znych , na emisję pożyczki rentowe,, tudzież na 
zwiększone wydat m inisterstwa oświecenia 
wojny, podniesiono dotyczący prelim inarz o 8 mi 
lionów. Kwota bezpośrednich podatków wynosi na 
podstawie nowej ustawy podatkowej 20 milionów 
dynarów.

Zeszłego czwartku objął nowy gabinet nor- 
wegski, złożony przeważnie z żywiołów radykal
nych, urzędowanie swoje pod prezydencją S v e r -  
d r  u p a. Wskutek tej metamorfozy, dokonanej 
w Norwegii, nastąpi prawdopodobnie także zmiana 
gabinetu szwedzkiego w interes, e utrzym ania 
pewnej jednolitości w stosunkach unii.

W ukończonych zeszłego tygodnia wyborajh 
nowych w Danji do Izby niższe_ (Folkethingu), 
zwyciężyło radykalne stronnictwo wieśniaków w 
połączeniu z socjalistami. Na 101 wybranych po
słów liczą radykały i socjaliści 74 głosy. Zm ia
na odbyła się w tak  ogólnych zarysach, że naw et 
Kopenhaga, k tóra dotąd była zawsze po stronie 
rządu, wybrała teraz socjalnego demokratę. Dodać 
tu  jeszcze należy, ie  dotychczasowe przychylne 
rządowi usposobienie Izby wyższej (Landsthingu) 
zmieniło się tak  dalece, ie  rząd nie może liczy ć , 
na poparcie z jej strony przedłożonych wniosków 
w sprawach wojskowych, jako też gospodarstwa, 
przemysłu i haudlu.

(R.) W iedeń  30. czerwca. Dyrektor poczt i telegr* 
fów, p. Antoni S c h i f f n e r ,  mianowany zo «  radcą 
dworu.

W iedeń 26 czerwca. (Biuletyn meteorologiczny). Wiatr 
północny. Zachmurzenie zmienne. D szcze lokalne. Powie
trze oziębiło się Pogndt prawdopodobna.

Telegramy biura koresp.
Wiedeń 30. czerwca. Namiestnictwo dolnej 

Austrji wysłało do m agistratu rozporządzenie, 
mocą którego na wypadek pojawienia się cholery 
mają być zastosowane te same środki ostrożności, 
które w roku zeszłym, z powodu cholery w 
Egipcie zostały przepisane przez ministerstwo 
spraw wewnętrznych i zalecone Magistratowi za 
pośrednictwem Namiestnictwa.

Wiedeń 29. czerwca. Dziś z rana um arł je 
n e ra ł broni, b r N o b i l  i.

Wiedeń 30. czerwca. Według urzędowych 
depesz z Marsylji odebranych przez rząd dnia 
wczorajszego, było tamże w przeciągu ostatnich 
36 godzin 10 wypadków cholery. W sobotę w 
Toulonie na 16 wypadków śmierci umarło 7 osób 
na cholerę. Rada sanitarna w Stambule rozcią
gnęła kw aran tanę zarządzoną względem przed
miotów i osób przybywających z Toulonu, na 
wszystko, co pochodzi z F rancji; toż samo za
rządził tak ie  rząd grecki. Rząd hiszpański u sta - 
wił kordon wzdłui granicy francuskiej i zarządził 
siedmio-dniową względnie zaś piętnasto-dniow ą 
kwarantanę.

Według doniesienia ajencji Havasa z Marsylji 
było tam ie ostatniej nocy 7 śm iertelnych wy
padków cholery.

Londyn 29. czerwca. Obserwr donosi, że e la
borat angielski w sprawie uregulowania finansów 
egipskich został przedłożony wczoraj członkom 
konferencji. Główne szczegóły tegoż są następu 
jące: Redukcja procentów od zjednoczonego dłu 
gu na 3 '/ , ,  od długu uprzywilejowanego na 4 !/ , 0/0.

Procent od długu Dairy (dobra duchowne) 
pozostaje niezmieniony, jeśli dochody są wystar 
czające, inaczej pokrywa rząd egipski niedobór 
z potrąceniem l 1/ , 0/,,. Procent od długu na do
brach państwowych nie ulega zmianie.

Działalność kasy amortyzacyjnej dla uprzy
wilejowanego i zjednoczonego długu zostaje za
wieszoną. Procenta od obligacyj kanału Suezkiego, 
będących w posiadaniu rządu angielskiego, podle
gają redukcji '/, albo 7,«%• Kz^d angielski daje 
lub gw arantuje pożyczkę 8 milionów funtów szter- 
lingów na pokrycie innych wydatków i na od
szkodowania. Pożyczka m a pierwszeństwo przed 
wszelkiemi innemi podatkami, z redakcją 3 '/j do 
4 miljonów funtów szterlingów.

Rzym 30. czerwca. W stanie młodego człc 
wieka, który zachorował w VentimigL» wśród 
objawów cholerycznych, nie zaszła żadna 
zmiana.

Dla podróżnych i posyłek z Francji, przyby
wających drogą lądową, zarządzono w Ventimi- 

i Cuneo pięciodniową kwarantanę.
Rzym 30 czerwca. Według Italie  zostanie 

prawdopodobnie msgr. R i n a l d i n i  mianowany 
nuncjuszem w Brukselji.

M arsflja 30. czerwca. Do wczoraj 6. godz. 
wieczorem, a więc w przeciągu 24 godzin były 
tu  tylko dwa wypadki śmierci na cholerę. W szpi
talach nie ma ani jednego chorego na cho
lerę. Śmiertelność nie przekracza zwykłej prze
ciętnej granicy.

Paryż 29. czerwca. Wczoraj po południu był 
w Toulonie jeden szczególny wypadek śmierci na 
cholerę , natom iast w M arsylji cztery wypadki 
śmiertelne.

Toulon 29. cż°erwca. Od wczoraj wieczora 
do dzisiaj w południe były cztery wypadki 
śmierci.

Kron8ztadt (rosyjski) 29. czerwca. Wczoraj 
po południu wyjechali carstwo w księżną E d i n -  
b u r s k ą  z Peterhofu na trzech jachtach w celu 
zwidzenia fińskich szei (skalistych wysp)

. Berlin 29. czerwca. Nordd. Allg. Ztg. zaprze
cza doniesieniom dzienników o wrzekomych nad
zwyczajnych środkach ostrożności, przedsięwziętych 
przez zarządy kolei żelaznych na czas letnich 
podróży cesarza.

Wiadomości giełdowe.
W i e d e ń  d 3C czerwca godzina 10. min. 30. Akcje 

kredytowe 297-30, Anglo-Anstr. 107-—, Ali -je banka Onion 
103-60, Kolej Karola Ludwika — , Połndn. 143-—, 
Renta papierowa —*—, Listy zastawne galic. bankn hipot 
— - , Galicyjski bank rnstykalny — , Obligi 4V,c/o 
pożyczki krajowej z rokn 1883 90 75, Losy z roku 
1864 —•—, Napoleonder 9 69'/i» Rabel papierowy 1-22. 
Usposobienie: stałe.

W i e d e ń  d. 28. czerwca godz. 1 min. 45. Akcje alp. 
tow. górn. 59 Węg. akcje kredyt. 298'50, Akcje anglo-

amtr. 107-—, Akcie banka Un?";i 104-- , Akcje Karola 
Ludwika 283-—, Akcje kolei północnej 253-—, Akcje kol 
południowej 143-40, Akcje kolei AlfóldzUej 176-60, kej* 
Staatsbahn 314-30, Akcje kolei Lwowsko-Czerniowieckie 
187-75, Akcje kolei wętrier. północno-wschodniej 1 «l"75. 
Wied iskic losy 12710, Akcje kolei Rut lfa — , Akcje 
kolei Albrechta — , Węgierskie obligacje państwa 
w złocie 101"—, Galicyjskie oblig. ind mnizecvjne 101*26, 
Losy regnlacji Cisy 116-—, Losy tureckie 20-—, Tęgierska 
renta 91-20, Akcje banku związkowego 104 60, Akcje Linkn 
obrotowego—*—, Akcje Kolei węgierek - g a l i c y j s k i e j , 
Akcje kolei państwowe* —*—, Rubel papierowy 1*22, 
Węgierskie .osy 114-76, Marek niemiecki — . Fsposobu 
n ie: mdłe.

W i e d e ń  d. 28. czerwca godz. 4 min. 61. JeduOlit. 
dłng Daństwa w banknotach 80"05, w srebrze 81*20, Renta 
w złocie 10215, 6°/, anstr. renta zwcowa 95 60, keje 
banka wiedeńskiego 857*—, kredytowego 297 30, Londyn 
12180, Srebro — —, Napoleond r 9 69, Dnkat oęs, 
men. 5 77, 100 marel niemieckich oa-60.

B e i  d n  d. 28. czerwce godzina 5 min. —. Rc yjskie 
banknoty 205' - ,  Akcje kredytowe 02 60, Lombardy 
242-60, Galicyjskie 119 30, Kolei rnmnńskiej 67 90, At 
ckie banknoty 167 55. Po zamknięcia giełdy: kredytowy 
—-—, Lombardy —-—.

P a r y ż  3°/o Renta 76 65.
T e l e g r a m y  z b o ż o w e  z d. 28. czerwca. W ie

d e ń :  Pszenica 10-26, do 10 50 złr., żyto * 7”
z ł r , jęczmień — ■— do —•— złr., knknrndzs — — d°
 •  złr.. 01 eg _ •   na —;—, okowita pr. 10.00J liter
procent 29 75 do 29 30 złr. B u d a p e s z t :  Pszenica 100 
kilogramów (na jesień) 9 76 do 9 77 a łr ,
Vua sierpień-wrzesień) 13 % sir. B e r l i n :  Psze. ca żółta 
na czerwiec) 17375 m.. żyto —— m., spirytus loco
51-80 m., olej rzepakowy 54 80 m. P a  yż: mąki 159 
klgr. 47 80 fr., olej rzepakowy —•—, spiry‘ns " ir.

N a l t a .  W i e d e ń  29. czerwc : T  76 do 1 —.
Br ema:  7-30 do —•—. H » m b t - g :  7 J, na ceerwito 
7-30 na sierpień - grndzień 776. A n " w e r p j a :  
czerwiec 18-'/,. N o w y - Y o r k :  7 ’/. F i l a d e l f j a : 7

Jarosław 30. czerwca. Namiestnik p. Z a- 
l e s k i  przybędzie tu  ju tro  na oględziny kolei 
Jarosławsko-Sokalskiej. Towarzyszyć mu będą: je- 
neralny dyrektor kolei Karola Ludwika p. S o 
c h o  r i dyrektor ruchu p. S l a d k o w s k i .

Opawa 30. czerwca. Wczoraj odbyło się tu 
zgromadzenie mężów zaufania stronnictwa cen
tralistycznego. Wybrano komitet wykonawczy z 
40 członków, który dobierze sobie jeszcze 80 
członków, zorganizuje się jako komitet krajowy 
i funkcjonować będzie aż do ukończenia przy
szłorocznych wyborów do Rady państwa. P rze
wodniczącym wybrany został dr. H o r y .

Cieszyn 30. czerwca. Poseł do Rady państwa 
D e m e l  zwołał n a  dzień 7 lipca zgromadzenie 
wyborców celem złożenia sprawozdania ze swych 
czynności poselskich.

(D) W iedeń 30. czerwca. Słychać, że w d ro 
dze dyplomatycznej poruszono myśl zwołania kon 
gresu w celu obmyślenia środków przeciw zawle
czeniu cholery.

Kilka osób z Tonlonu i M arsylji, uciekając 
przed cholerą, przybyło do Wiednia. Ludność tu 
tejsza jest z tego powodu mocno zaniepokojoną.

(C.) Wiedeń 29. czerwca. Odnośnie do sporu 
rządu austrjackiego z węgierskim w sprawie kasy 
oszczędności w Inspruku, zasługuje na zaznacze
nie ten ważny szczegół, że kasom oszczędności 
nie wolno brać w depozyt akcyj nawet austrja- 
ckich akcyjnych Towarzystw handlowych, tem 
mniej zaś zagranicznych.

Paryż 30. czerwca. Rząd hiszpański zaprowa
dził kordon wojskowy wzdłuż granicy francuskiej 
i siedmiodniową kwarantanę na stacjach gra- v | 
nicznych. Zarządzenia te zprawiły w tutejszych Bnkowdńskie 
k o h r h  '■jadowych w ielkie w rażenie. Galicyjskie.

za.84

Przyjechali do Lwowa d. 30. czerwca.
HOTEL ŻORZA. A. hr. Los z Bortkowa, T. hr. 

Stadnicki z Wiednia, M. br. Błazowski z Nowos olek, W, 
Gniewosz z Kątów, B. Kruszewa... z i* rysztaku, W. Nie- 
zabitowski z 'i .wek, K. Dchocki z Białobożnicy, J. Ro- 
senetock z Skalatu, H. Munster z Wanic a.

HOTEL EUROpEJSKI. F. Bartmań 1 z Tadania, 
J. Borkowski z Zal szczyk małych, dr. Autoniewicz z Ko
łomyi, W. Staińarsui z Jedliczego.

HOTEL ANGTELSK1. A. Wilczyński z 8 trzałkoi , 
W Traczewrki z Czerniewice, K. Traczewsld z Medn- 
ihy, K. Henze! z Niskołyz, dr. A. Polmam z "ambora. O,
Szwarc z Wadowic. , .

HOTEL WARSZAWSKI S. Eminowicz z Ber- iL.cy 
królewskiej, B. Kielanowski z Błotni, K. Mnnang
z Brodów. .

HOTEL LAZARUS. Dom. Buczyńso z Stanisławowa, 
O. J. Falk z Stanisławowa, Pb. Rizenbluth z Wiednia, 
J. Polt z Wi«dnia, E. Trar-htenberg z Warszawy. 
Herman z Zator. M. Krysko i Popiel- ■

Apteka ROCKKRA we Lwowie
pole o.

Bose piękności I wszelkie kosmetyki i poehuMla,
tak nrzezemme jakoteż przez inne firmy ogłaszane (8)

▼ W ^

■\7 7 " s  z  e l i ^ i ©
losy, listy zastawne, akcje, obli

gacje pierwszeństwa i renty
najtaniej w  kantorze wymiany

SOKAL i LILIEN.
ń  A* ^  ^  4  - -

N r .  1 .
PIGUŁKI BLANCAB"*’A żelazisto-jodowe, mepod-

d l e g a i ą c e  rozkładowi, upoważnione przez komitet Lekars 
w Petersburgn, potwierdzone przez paryską Akadenr 
Medyczną, stanowią nieoceniony środek przy leczeniu  
uporczywych Uszni, w ołów , strumu, grutnotów, 
zotzew , chronicznych renmntyzmow, skrzywieni, 
kość' pacierzow ej, anemjl etc. etc. . . i

Jednem słowem, są one jednem z najdzielmejszycn 
lekarstw do pobudzenia organizmu i i jeobi-aienia  
w ten sposób organizm ów lym fatycznych w ątlycr
i osłab ionych .

1 m a g a  5 należy podpisu Blancard a na z ilonej
etykiecie. Prawdziwe lignłki B lancrd’a iprzedają się 
tylko we flakoni. ch lnb pół flakonikach, a n gdy na wagę.tylko

*

A ń A m

LOSY 
CZERWONEGO 

KRZYŻA
WĘGIERSKIE.

Główna wj grana złr. 50.000.
Ciągnienie 1. Lipca b. r. 

sprzedaje po najumiarkowańózym kursie

AUGUST SCHELLEUBERG
DOM BANKOWY I KANTOR WYMIANY 

w e Lw ow ie.
— ■ ■ n m m y  » T  f  8 8 "'

Lwiw, d. 28 izerwca 
4 Izby handlowej i przen>
I. Akcja za sztokę ń 200 zł. 
Solei gal. Karola Ludwika

„ Lwowsko-Czern.-Jai 
8anku Hipotecznego gali' 

„ Kredytowego gali*
II. Listy zastawo* aa 100 zł 

a
ly ;

Tow. kred. { ii. B'L w,■ ■ ■ 4'j, B
■ ■ ■ 6*/, „
■ n » ■

nakn hip. gal. 6*f. ,
.  » ■ ó*/» *

cylosowalne z 10'/, prem 
lll. Listy dłoża* aa 100 zł 
Tal. zakł. kred. wlośc. 6 '/.
.  .  ,  .  5*/>

Ogól. roi. kred. zakład dl- 
Gal. i Buk. 6 '/, los w 161 
IV. Okll|l aa 100 zł 

(ndemnizacyjr galio. . 
Komnnah.e galic. Z.kładi 

Kred. włościańskiego 6*/, 
Kom. banku. kraj. I. emisji 
Pużynzki krajowej !873 6'/ 
Pożyczki kraj. 1 83 4 
Losy miasta Kratowa .

„ . Ri.nislawow*
V. Monety.

>ak»t holenderski . .
„ oesarski . . .

10-frankówka . . . .  
r-ół-imperjał rosyjski . . 
inbel rosyjski srebrny 

a „ papierowy 
i 00 marek niemieckich 
Srebro za 100 zł. . . 
Knpony w srebrze 

Wiedeń, d. 27. ozerwca. 
Ofcllgl długn paietwa. 

Kenta papierowa. . ,
„ srebrna . . .
_ złota . . . .

osy ■ r. 1864 4•/,'/.
.  .  1860 4•/. 500 zł
! .  1860 4 '/, 100 zł
,  ,  1864 . . .
.  ,  1864 */. • • ■
,  Como-Bentea . . 
Obligi indemnlzacyjne.

Czeskie

:ą

282 60 
187 -  
•297 50 
•218 -

99 65 
92 75 
99 65 
86 75 

101 60 
97 76 
99 70

101 -

96 76 
102 -  

90 76 
17 50 
22 60

5 65
6 69 
9 65 
9 91 
1 54 
1 21

59 35

80 10 
81 10 

102 15 
L25 25 
136 25 
,44 25 
168 25 
168 -  
39 -

106 50
100 50
101 40

żądais

286 -  
190 -  
301 60 
253 -

100 66 
94 25 

100 66 
87 76 

102 61 
98 76 
100 70

102 —

97 76 
103 26 
91 76 
19 25 
24 60

5 74 
5 78 
9 72 

10 02 
1 64 
1 23 

60 06

80 26 
81 25 

.02 30 
125 75 
H6 76 

146 
168 76 
168 60 
41 —

01 
101 901

Niższe-anstrjaokie . 
WyŻHzo-austrjackie .
Szląskie...................
Styryj _tie
Siedmiogrodzkie . . 
Węgierskie . . . .

a z kia iz. 
Obligi pożycz kolei węgier 
Renta węgierska złota. 

a ,  za kolej wsob
Akcje bankowe. 

Anglo - anstzjackie Bar
Ziemskie kred. węgierski 

a a * istrjacH* 
Zakład kred. d. hand. i p i 

, a węgierski 
Bruk depozytowy . .
Tow. eskomp. aii. anstr 
Galio, banka hipoteozneg 

dla handln i przem 
Anstro-węgier. banka N.-B
O n io ab an i...................
Yerkehrsbank ogólny . 
Wied Bankyerein . .

Akcja kolei
Kolei Albrechta . . .

a Alfóld-Finme 
Żeglugi parów, na Don 
Kolei Elżbiety. . • •

a północ. Ferdynan 
.  Franciszka Józefa

Północ.-anstrjacka

Rnd*olfa
Siedmiogrodzka 
Towarzystwa państw 
połndn. (Lombardy 
Cisańska. . •

Losy.  
Regnlacji Dnnajn 
Premioi Wiedeński* 

a Węgierskie 
a Tureckie . 

Kredyt'™*) . . . .
Klary ...................

pła"ą żądais

105 106 V.
104 SC 06 -
110 - — -

104 60 — _
101 fO 02 —

101 70 102 20
101 60 102
144 26 144 60
122 60 122 76
• 02 — 102 60

109 — 109 26

235 236 _
301 60 301 90
302 25 302 75
204 204 60
822 — 827 “

967
—

858 __

104 10 105 10
148 60 149 —
104 75 106

. 69 60 60
176 60 -77 -

663 — 564
:32 50 j33 —
2635 2540

2C6 75 207 2f
283 76 Bi 26
147 60 148
187 76 188 25
176 76 176 25
183 53 184 _
(79 76 180
176 — 176 50
316 — 316 25
144 70 145 _
)50 — .-51 _
160 76 i70 25

116 117 —

127 10 127 60
114 80 116 20
20 _ 20 26

174 76 175 26
42 2a 43 95

Waldsteina . . .
Windischgrfttza . .

Obligi plerwszedstwi.
ńlbreohta . . . .
Elżbiety...................
Ferdynanda północe a 
Franciszka Józefi 
łal. Karola Lnd. I. "Sm 

,  „ !L a
łoazycko - Oderbergskr 
Lwowsko-Czern. . Em

» • j y  •
( I n d o l ...................
Siedr-iogrodzka 
Kolej pa. *t a

a lud (Lombr.' 
„ Cisań. towarz. 

•Yęjf. gelio. Lupkowska

W a i n I y.

Srebro za 100 zł. 
Kupony srebrne za lOf 
Mirki aiem. za 100 mar. 
Tubie papierów*

Narszawi. 27 czerwca.

k  non

płaci

116 60 
-

17 90 
41 60 
38 75
18 75 
55 -  
48 76 
23 -  
29 -  
88 76

99 60

•06 75 
93 10 

ICO 60

100 -  

96 80
100 70

96 — 
167 60 
T44 76
03 3' 
98 -

6 77 
9 69 
9 98 

12 >4 
11 03

69 60 
22

żądają

19 75 
18 20 
42 50 
89 — 
19 26 
66  —  

49 25

29 60 
! » 26

99 86

106 25 
90 30

100 93

100 20 
97 20 .

101 -

97 40 
188 50 
145 21 
103 8(
98 40

6 79 
9 70 

10 —  

12 19 
11 05

59 70
122 25

97 80

87 70 
26



DZIESuSnK POLSKI.

Br. Jan Lmiielsla
z Krakowa

ordynuje przez sezon kąpielowy  
2086 jak w roku zeszłym  9-10

w Żegiestowie- | |

KRAKÓW
H O T E L  E U R O P E J S K I

obok dworca kolei żelaznej, przy stacji kolei konnej. Nowo wybudowany 
dom o 81 pokojach, pięknie i wygodnie nząd onycb.

Cena od 60 cnt. -lai pobyt po cenach zniżonych. 2072 14—20
Z a r z ą d  H o t e l u .

L W k  ś t l i  I I . J a

i m  iii m a i p
na św ież  m p ow ietrzu , składające 
się z * In® 3 p ok o i, kuchni z przy- 
należytoselam l, przy ulicy Gołębiej L 9, 
vis-avis willi „Za ze*. Może być wyna
jęte z meblami na czas letni. Kąpiel tu 
■zowa w ogrodzie.

U r z ę d n ik  g o sp o d a rc z y ,
liozący 37 lat, żonaty, mówiący po polsku 
i po niemiecku, który z powodu 18 letniej 
ozynności, znajomości fachu, wierności, 
pilności i energii, posiada bardzo chlnbne 
świadectwa i polecenia, a obecnie zajmuje 
niewypowiedzianą jeszcze posadę poszukuje 

zaraz więcej samodzielnego miejsca. 
Łaskawe oferty pod adresem: G. C. 

Nalepa, Domin. Earbischau hpi Dombrat 
Freus. Schlesien. 2114 1—2

knlmbacher z b e c ik i  d o s ta ć  
można 1. lipca b. r. w handlu 
towarów korzennych, herbaty, 

win i delikatesów

A. MAŃKOWSKIEGO
we Lwowie,

ulica Halicka 1. 17, nowa

W  S T A N IS Ł A W O W IE
przy ulicy Lipowej pod liczbą 552/« jest realność z wolne, ręki

bez pośrednictwa faktorów do nabycia. 2116 1— 3 
Takowa składa się: a) z dużego frontowego domu mieszkalnego 

zawierającego 9 pokoi, dwie kucbn.e, spiżarnię, strych i piwnicę, b) 
z oficyn zawierających 5 pokoi z pobocznym budynkiem mieszczącym 
w sobie: kuchnię, pokoi dla 3ług. jsp iżarkę i drewutnię, przed do
mem jest mały ogródek, c) z drugich mniejszych oficyn zawierają
cych jeden pokój, kuchnię i sień z komórką, d) z budynku stajennego 
mieszczącego w sojbie dwie stajnie, dwie wozownie i komórkę La drzewo, 
c) budynku na magazyn wraz ze stajenką na dw.e krowy, f) z wię
kszego około 7, m orga obejmującego ogrodu ze szparagarnią. Bliższą 
wiadomość udzieli właściciel m ieszkający w oficynach pod b) opisanych 1. 57.

10.

Polecamy
szczególnie do celów desiufekcji

witrjfol zielony I. jakości
w beczkaoh netto 60 kilo , beczułka po 

zZr. 2*35 gotówką.
Ignacy  T h u re tzk y  i  Syn

2119 1 - 3 Białej.

Zmiana lokalu.
Pracownia snlień damskich 

ZUZANNY BOJABSKIEJ
Lw ów , Rynek I. 37, III. piętro.

Dziękując za dotychczasowe względy 
SI ino m- P. T. Publiczności, polecam 
i nadal moją pracownię, i wykonuję 
Wszelkie .robot; damskie podług ntj- 
ntwssycfa żurnali aary ricL, jako to : 
■afiknie baioi e, wyprawy weselne, kostiu- 

|r, płaszcze, narzutki wiosenne, wierz- 
e na futra i wszelkie robotę w zakres 

w >bodtące.
Wykonuję on i wszelkie zamówienia 

w „nie, m i na prowinoję akuratnie i po 
04 Markowanych cenach.

Ko s z e  męskie
najdelikatniejszej roboty

i s H k i
dostać można w magazynie 
„A la  y ille  de P a ris“ we
Lwowie przy placu Halickim 
pod 1. 2, obok handlu spe- 

cjalitetów. 2071 17-0

G Ł Ó W N Y  S K Ł A D

PIWA BUTELKOWEGO
a mianowicie:

Pilznehskie exportowe, Pilznen 
3] Je leżak, Okooimskie leżak, 
Lwowskie leżak, Porter krajo

wy. Book ozarny okoolmsk.
Zamówienia na prowincję uskuteczniam 

natychmiast. 2099 6—0

S . W I E S E E s
Lwów, ulica Sykstuska 1. 18

Opalany fotel W eyla
Jes t  ŁHjprakrycaiiiejszym 
aparat^ir. kąpielowym. Za 
3 ,nt. ma się ciepłą ką- 
piel. — Dotąd sprzedano 
7000 sztnk. Cenniki gra- 

■ tis. Także' na .yp tatę  
ratami. L. W eyl, k. k. Priv.-Inh., Wien, 
Kimtnerring 17: Opalane wanny, apa- 

H ó w e  skrzynki na 16d I t. dra i. tqa: 
f  te

WILLA
z ogrodem w przyjemnej Podkarpackiej 
okolicy nad rzeczką Wiarem, przj irods 1 
położona, otoozona szpilkowemi lasami, 
mila od staoji kolei Łopkowakiej Kro
ścienko, jest na czas letni lub całoro
czny do wynajęcia. Górami otoczom o k o - 
lioa na wysokośoi 1700 stóp po nad po
wierzchnią morz. wśród aromatycznych 
wyziewów leśnych, zasłonięta od ostrych 
wiatrów, czyn.ą powietrze nadzwyczaj 
zdrc re, a rzeczne kąpiele, w któryjh prze
ważnie zawarte sól i żei o , wzmacna- 
jące i skuteczne na brak krwi : ił T rszel 
kie wygody, mleko prosto od krów, żętyca 
nabiał, mięso, drób, zwierzyna, wszelki 
jarzyny, frnlćta i owoce; codzień dzienniki; 
poczta i ekwipaże do dostania w miejscu. 
Jest również obck willi położona oficyna 
z dwoma pomieszkaniami. Każde o dwu 
pokojach z osobnem wejściem. Zgłoszenia 
przyjmuje zarząd gospodarstw! mlecznego 
w Jureczkow ie, ostatnia poczta Kro- 
śnienko, p-zy Cbyrowie. 2121 1—2

Zdolnych ajentów
sprzedaży losów - i  raty, pomiędzy 

inoemi także 
a u s t r .  -  w ę g i e r s .

losów czerwonego krzyża
przyjmuje na pomyślnych wamnkaoh

KANTOR WYMIANY H. FUCHSa
w  Buda-Peszcic Dorotheagaeee 9 .

Losy sprzedawane przezemnie na raty 
można każdego czasnjoglądnąć i sprowadzić

Fole* i.ą |A tlo « y  Wraz z piecem  ko- 
u tą je  30 ztr., bez pieca 13 ztr.

Y Niticie nagtoim wojstom
■Hmt P iek a rsk a  1. 31.

rozpoczął się kura do egzaminów na je- 
dn 'o czn ftb  eehotnlków  i do wszyst
kich o. k . układów wojskowych z dniem 
1. m ^ t  l .  r . Instytut utrzymuje także 
pensjonat i przyjmą je uczniów uczęascza- 
jącyeh do szkół średnich publioznych.

I.KOESTLICH,
dyrektor Zakładu, przyjmuje od godziny 

6 .-7 . po południu.

w powiecie Buczackim, potrzebuje 
zaraz z d o l n e g o  l e ś n i k a  

z egzaminem, razem  zastępcę obsza
rów dworskich. Refiektanci zechcą 
kompetencje swoje wraz z świadec
twami i rekomendacjami w odpisach 
nadesłać dó Administracji dóbr Pań
stwa Płotycz poczta Tarnopol. Kom
petencje nieuwzględnione zostaną bez 
odpowiedz:. 2104 3 — 3
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O. k. uprzywil. nadworna fabryka powozów
SCHUSTALA i SEi!

w  N e s s e l s d o r f ,
zaopatrzyła swój skład w e L w o w ie , przy ulicy Karola Ludwika 1. 5 , 
w najnowsze powozy, jako to: bryczki, faetony, karety, „coucees*, landanery; 
faetony do po#ożeaia, węgierskie wózki, tarantasy i t. p., po ile możności 
ąiskich cenach. Zarząd magazynu przyjmnje także wszelkie zamówienia na 
uprzęż, siodła i wszystkie przyrządy do jazdy powozem lnb konno 
i wykonywa takowe snmiennie i w najkrótszym czasie. 20 >8 2 0 - 0
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Soeben erschien 11. Anflage 
Die geschw&chte

M anneskraft,
dereń Ursaohen und Heilung.

Darpstellt tob Di. BISENZ.
Preis 2 fl.

Zn haben in der Ordinations-Anstalt 
fur 2010 7 7 - 0

GeschlecMs > KraiMbeiten
▼on

MED. D B. BISENZ,
Mitglied der med. Faćułt&t, 

W icu, Stadt, Gonzagagaeae 7
(Rndolfsplatz), Yorzuglich werden 
die scheinbar nnheilbaren Falle voc 
geschwachter Manneskr t geheilL 

Auoh wird durch Correspon- 
denz behandelt und werden Medioa- 
mente besorgt. Dr. Blaenz wurde 
durch die Ernennnng znm Univer- 
sitats-Professor h. ansgezeichnet.

W W 'W  W  N

Niedawn o wyszedł z druku bardzo ciekawy Pamiętnik:

„Z TEKI DZIWAKA“
napisany przez

-A-m-toulego z Bolecłiowa.
Nabyć można w księgarni pp.

SEYFARTHA i CZAJKOWSKIEGO
we Lwowie w Rynku.

Cena 60 cnt. w. a. 2101 3 - 3

)ruga część pamiętnika (o wiele ciekawsza) tegoż sa
mego autora pod tytułem:

V Z TEKI OBŁĄKANEGO
jest już na dokończeniu.

U

Treść „ T e k i  O b ł ą k a n e g o 1* :
1. Dawni si a dzisiejsi oficjaliści — stara szlachta polska a dzisiejsi jej 

potjmkowie po miecza i po kądzieli.
2. Syn mordercą i ojci, i matki — trucizna mordo a jego własnego wyna-

zku zabija nieoohybnie
3. Łatwy sposób zostania w Galicji popularnym, dobroczynnym a nawet 

i wielkim, nie poświęciwszy na to i grosza własnego.
4. Dla ego Piotr Rajca, skarbnik wieln dobroczynnych Towarzystw, nie 

oierpi sw->go obłąkanego sąsiada — i wizędzie go prześladuje?— czyli 
ciekawe przygody z życia dwóch przyjaciół: Piotra Rajcy i Hieronima 
Lassi ty.

6 . Obłąkany po 20 latach uczciwej -racy zostaje nareszcie współpracowni
kiem „Strażnicy Polskiej* i „Sztandaru Polskiego* — defraudantem 
kas dobroczynnych zakładów — cdowiel^im bez czci i wiary — rodzo
nym bratem po czynach Piotra Ra y (hodi mihi, cras tibi).

6 . Obłąkany opuszczony przez swoich dłużników — ludzi majętnych — 
dobrze urodzonych i wysoko położonych, bo murzyn spełnił już swoje, 
mnrzyn może już odejść — a „verbs volant“, tylko „scripta manent*.

7. Czy rarto na tym Bożym świecie być uczciwym? całe życie Piotra 
Rajoy i Obłąkanego Lassoty najlepszą na to odpowiedzią.

8 . Przepowiedr‘9 i gorżkie słowa prawdy, wypowiedziane w ostatniej chwili 
przez Obłąkanego i w ielk im  i mnlym.

Zamówienia na „Tekę Obłąkanego* przyjmuje taż sama księgarnia.
Gen.a, egzemplarza 1 fcłr. -w. a. 

f f f f I

r fft«aswmsa»i8anira39ssssaOTnnMaMMsssss —ag
O .  I r .  uprzywil. galic.

i  - A k c y j n y  B a n k  H i p o t e c z n y
- wydaje

• " w e  Z L i T T ^ O T ^ i e

i przez filie

w Krakowie, Czerniowcach i Tarnopolu

Asygnaty kasowe
|  4 procent, płatne w 30 dni po wypowiedzeniu.

I

1

!» 60 u

Lwów duia 7. stycznia 1884 r. 2004 4 9 -0

(Przedruk nie będzie niacony). I J y r e l i C j ł l ,

e» jw »ii»m iim m im hhhihiw iim iii e mi i mahwi t wuwi i nwi Wi Mi WM
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ei zagraniczne
naturalne

^ i Y O D Y
JL  JL  mineralne

pod gwarancją ś r :sżości i prawdziwości 
poleaają od Maja, handle

St. Markiewicz
we Lwowie, w Kycku 1. 42.

I  2002 16-

mOWBKI i MARKIEWICZ
we Lwowie, Rynku 1. 23

Z f f ] € E f t
z drukom na maszynie obezna
ny, znajdzie natychmiast umie
szczenie w drukarni JL P o l- 
laka w Sanoku 2173 1 - 3

W W W

Do teraźniejszego zasiewu
Tarnipi (ttsepa -

o x y g l 3 Ł 3 ilraQ «  s d a g i o l s l s s ,

w 3 gatunkach kilogram po złr. 1'40, 1-50 i 1-60.

Rzepa pastewna
czyli ściernianka

biała okrągła i biała dłnga kilogram złr. 1
poleca w najpewniejszych gatunkach 2(94 3—7

GŁÓWNY SKŁAD NASION i ROŚLIN

J. KTACHIEWICZA
* e Ewowie, plac Marjacki liczba II.

Na morg wysiewa się l 1/* kilogramu.

Orygi nalne

w schodnie m leko różane
(Original-Oriental-Rosenmilch),

nadaje skórze natychmiast, a nie dopiero po długiem używaniu, koloryt tak 
delikatny, olśniewająi o bisły i młodzieńczo świeży, ji ..ego nie osiągnie się 
zapomocą żadnego ;mego środka; nsnwa on zarazem plamy wątrób ane, piegi, 
zmarszczki, czei woność_twarzy, wągry i p „rażenie od słońca, f . dzież wszelkiego 
rodzajn nieozys łści ry, jak irówmeż żuitą i brunatną cerę, ł .  .dsje się zara
zem dla wszystkich części cisła. Cena 1 złr. Mydło balsam owe 30 cnt.

Tanning-ena
jedyny, najlepszy, nieznwiei ący ołowiu, pod poręką nieszkodliwy, natyehj

miast skutkujący
środdk do farbowania włosów wszelkiego koloru,

s: zególniej zaś włos „  siwych i białych ( 1  kże brody i brwi), które natyoh- 
miast po jednorazowem nżycin otrzymują napowrót barwę naturalną blond, 
brunatną lud czarną, jaką miały przed posiwieniem. Farba nie zmywa Bię ani 
mydiem ani na^et w Jaźni. Środek ton farbnje zarówno włosy rude i brzyd* 

kiego koloru, nadając .m barwę według wyboru Cena 3 złr. 50 cnt.

Specjalności te zbadane są sumień de, prawnie’ ochronione, pod 
gwarancją zapełnić nieszkodliw e i prawdziwe do dos.ania u fabrykanta

Anton J. C z e r n y , W i m  L,WalfflSCtaj 3.
Nagrodzona na 8 wystawach. Składy j r ą^tekach w e Lw ow ie n Zygm. 
Ruckera; w Przemyślu n Władysława Nahlika; w Czerniowcacb u AUha c. k. 
apt. obwodowego, w Krakowie u W. Redyka; w Opawie u J. Fromma (nsst.
C. Pohla) w handlu perfnm, oraz w wieln innyoh renomowanych aptekach

i perfumerjech.
Up sza s.ę jednsk najmocniej o dokładne oglądnięcie, czy fa- ® 

brykaty msją r -  iobie markę >chro:ną z naiwiakięm Ant. J. C .ernyego, |  
albowiem znajduji ię w handiu artykmy, noszące podobne nazwisko, ale nie f 
mają żadnej wartośoi. Szczegółowe prospekta co do jzystkich specjalności I 
przesyła się na żądanie gratis i franco. s

Pozwalam sobie zwrói i  uwagę n* następujące moje wyroby: Balsam 
na włosy, Ean Miraculense, Proażek damski, Ean de Leyande, Wc dr księżni
czek, Spirytus koniferowy, V >da do ust, Proszek do zębów, Mydła toaletowe, 
Brylantyna, Creme zlotj Glycerynowo-różany erem, Wodę na parple, Wodę 
kolońską, Ekstrakt woni (60 gatunków), Woda bied, Pomada tanningenowa, 
Ronge, Oliwa na włosy, Likier żołądkowy, Kon-ierwa Błodowa, Fsencja atra
mentowa, Laki, Środki qo konserwowania skór itd. itd. s

Przy zamówieniach adresowany h wprost do fabryki począwszy od 4 zł*-., s 
przesyłka wolna od wszelkich wydatków i porta, przy większych zamówieniami 
nadto rabat (patrz prospekta).

W G , Uprasza się o schowanie tego anonsu ażeby go mieó w razie |  
potrzeby, gdyż pojawia się bardzo rzadko. 2083 6 6 j

iHłody człowiek, leśnik,
umiejący praktycznie mierzyć, zna, 

dai< czasowe zajęcie. 
Zgłoszenia listowne przyjmuje z 

grzeczności p. Janowski w Sokalu.

ąjlepszy saski wyrób!
Pończoch i skarpetek, białych i kolorowych, także 

i pończoszki dla dzieci. £C9l 4_ 12
K a f ta n ik i  n a  la to  przeciw zaziębieniu w różnych gatun
kach; nieprzemakalne p ła a  ;oz od deszczu, d e sz o z o - 
c h r o n y ,  angielskie p le d y  do podróży, najnowsze k r a w a 

t k i ,  s z a lik i ,  m a n s z e ty  i k o łn ie rz y k i ,
poleca po najumiarkowańszych stałych cenach

Ułówny sk âd płócien i gotowej bielizny
F. S. BARDASZA _

We Lwowie, naprzeciw kościoła Katedry 1. 9. I

L. 228. Ogłoszenie konkursu. 2H7 3 - 3

2041

Nie powierzchowna
tylko sumiennie i radykalnie przeprowa 
dzona kuracja chorób syfilistycznycl jest 
jedyną rękojmią uchylenia najsmutniejszych
następstw w >rzyszlości. Ti ową zapewni-
na podstawie ścisłych badań i licznych 
doświadczeń swej piętnastoletniej praktyki 
Specjalista do cborób syfHityczr ych i 
skórnych prakt. lek. med., chirnr. i aknszerj

J. KURPIEL, v-o
mieszkająoy przy nlicy Wałowej liczba 3, 
pierwsze piętro, drz i XTr. 16 ordynuje 
od godziny 9. do 1. przed nołndniem i od 
2. do 6 , po południa. Rany, wrzody, wy 
rzuty skórne wszelkiego rodzaju, zakaźne 
i kataralue, upływy u kobiet i mężczyzn, 
stryktnry, zgubne skutki samogwałtu, jak 
osłabienia nerwowe, impontencję, nasienio- 
toki, inklinację do suchot i t. d., tudzież 
bladaczkę i niektóre wypadki niepłodności, 
le zy bez bolu gruntownie i pod zaręcze- 
aiem najściślejszej dyskrecj'. Zamiejsco
wym ndziel rady listownie i wysyła na 
żądanie lekarstwa, i w skrecjonalny Bposóh.

A dm inistracja lasów miasta Trembowli, ogłasza 
konkurs na posadę nadleśniczego egzaminowanego 
od 1. października 1884. obsadzić się mającą,.

Nadleśniczy lasów miejskich w Trembowli po iera:
a) płacę w rocznej kwocie . . . . 7 2 0  złr.
b) ryczałt na utrzym anie 2 koni służbowych 

rocznie . ...................................................... 200 złr.
c) ryczałt na wydatki kancelaryjne rocznie 15 złr.
d) deputat w drzewie opałowem rocznie 80 metrów 

sześciennych drzewa grabowego,
e) wolne pomieszkanie z ogrodem około pół hektara 

przestrzeni
Ubiegający się o tę posadę zgłaszać się mają 

w podaniach franko do 15- Lipca 1884. do Admi
nistracji lasów Trembowelsk.ch poczta Podhajczyki 
koio Trembowli.

Odpisy świadectw, które do podań przyłączyć 
należy, nie będą zwrócone.

Podhajczyki dnia 19. Czerwca 1884.

C e n n i k i  na, żąd an ie  fr a n c o.

G U S

P U D R  K S I Ą Ż Ę C Y
biały, różowy i żółtawy

Znakomite powodzenie, i wziętośó tego pndru są najlepszym dowodem 
jego nieporównanej dobroci. — j?ndr książęcy na wszystkich wystawach 
ounesił paimę pierwszeństwa, a liczne medale zasługi, jakiemi został wyszcze
gólnił my najlepiej go zalecają. — Pndr książęcy nie zawiera żadnych meta
licznych przym Bzek, jestto najczystsza i ajdelikatniejsza nączka roślinna, 
przyjemnie przylega ao twarzy, iuaaje piękną naturalną białość i jest nieoce
nionym środkiem do hygienicznego np ększenia twarzy.

Pudełko małe pudru białego 60 ct., całe 1 złr., z łabędź: sm 1-50 ct-
Różowy i żółty, mniejsze 70 ct., większe 1-20 ct., z łabędzikiem 1-60 ct.

WODA RIJOŁKOWA.
Usuwa z twarzy pryszcze, li»z._ije, trądziki, pierzchnieme i łuszczenie 

skóry, wygładza zmarszczki, porj i dołki ospowe.
Twarz odświeża, wybiela i wv .̂ likaca do tego stopnia, że jako u -odek 

toaletowo-hygieniozny został odazczególniony medalem zasługi na wystawie 
przyrodniczej lekarskiej w Krakowie. 2001 19—0

Cena 1 złr. w. a.

MYDŁO KOSMETYCZNE.
Odznacza się nadzwyczajną delikatnością i nader przyjemnym „ar a<~iem, 

łi odn wpływa na naskórek, zapobii>g_ pierzchnieniu ,|k i ba.-uzo dokłi 
dnie oozyszcza skórę. Usuwa piegi i żóltob*- matne plnmy z twarzy. Cena 60 ct

Nabyć można we Lwowie w fabrvc perfnm

JA N A  IH  NATO W IOZĄ
przy ul. Kopernika Nr. 3, we Filii przy ul. Halickiej róg Wałowej, naprzeciw 
sklepu p. Bałłabana, w Krakowie w Filii w Sukiennicach 1. 20 i we wszyst

kich renomowev>: ch sklepach 1 aptekach.
mę, V f  W'W W W W

Bank krajowy
K r ó le s tw a  G a lic j i  i - Ł ^ o m e r j i

z Wielkiem Księstwem Krakowskiem
w y d a j e  w e  L w o w i e

i przez 35 zastępstw swych na prowincji

Asygnaty kasowe,
3 procent, płatne w 8 dni po wypowiedzeniu.

V)

Yi 11 11

1 4

3 0
11 11

11 11

11

11

KSIĄŻECZKI WKŁADEK
n a  r a c h u n e k  b ie ż ą c y

4 procent wypłacalne keas w y p o w i e 
d z e n i a  do wysokości 500 złr.

(Przedruk nie będzie płacony).

Wydawca i redaktor odpowiedzialny: Józe f  Laskownioki . Papier i  famyki czeriańskiej. I. Związkowa Drukarnia we Lwow.e.


